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Od Administracyi. 


Dla dogodności osób, przebywających 
w kąpielach, będziemy wyjątkowo pod- 
czas sezonu kąpielowego przyjmować od 
nich prenumeratę także tygodniowo; 
licząc z przesyłką pocztową po 45 cnt. 
za tydzien. 
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Listy Z - Rosyi. 


FU. 
Petersburg, 2 lipca. 


(Wakacye. — Projekta. — Machina reakcyjna 
działa. — Mania budowawia cerkwi. — Śmierć 
Carnota i prasa rosyjska.) 


Jednocześnie z nastaniem „białych nocy“, k'ó- 
remi tak zachwycał się Puszkin, co bynajmniej 
nie przeszkadza, że tylko drażniąco „działają one 
na nerwy, nastaje zastój w wielkiej machinie 
państwowych środków zaradczych i uprzedzają- 
cych przeróżne kataklizmy i katastrofy. Rada sta- 
nu zawiesza czynności, komitet ministrów prze 
staje istnieć czasowo, gdyż jego członkowie roz- 
jeżdżają się w rozmaite strony, a w departamen- 
tach brak naczelników, odpoczywających po pra- 
cy, trudnej chyba tylko ze względu na koniecz- 
ność ciągłego nadskakiwania jeszcze wyższym. 
Nie więc dziwnego, że i płachty gazet zjawiają 
się co ranka puste, ale to tak puste, że przypo 
minają prawdziwe stepy. Wszystkie sprawy leżą 
odłogiem, a projektowicze, operujący na „inno- 
wiercach* i „innoplemieńcach* w ciszy i skupie- 
niu obmyślają projekta bezkarnego, boć prawne- 
go przecie duszenia wszystkiego, co nie jest pra- 
wosławnem i czysto moskiewskiem. Wakacye te- 
goroczne więcej aniżeli kiedykolwiek przypadły 
na rękę moc i siłę posiadającym, a to dlatego, 
że w opinii ogółu uciehną bardzo nieładne wie- 
ści, obiegające świat inteligentniejszy o Krożach, 
o ks. Kantakuzenie, który przeciął dni swego ży- 
wota, o generale Orżewskim, dziś jęczącym w 
niełasce, o wykrytym spisku i aresztowaniach i 
tylu, tylu rzeczach, o których ani pisać, ami nawet mó- 
wić nie wolno. Z całej znacznej liczby ministrów 
dwaj tylko, pp. Witte i Murawiew, nawet pomi- 
mo lata, starają się dowieść, że są konieczni, 
czynni i lojalni. Obydwaj podróżują po Rosyi 
pod rozmaitemi pozorami i pałą mowy przy lada 
okoliczności, co odrazu dwa zające zabija: z je- 
dnej strony dowodzą swej lojalności, a z drugiej 
zyskują popularność. 

Pomimo pozornego zastoju, puszczona w ruch 
machina reakcyjna działa i działać nie przestaje. 
Cierpią na tem, jak już zauważyłem, przeważnie 
nie prawosławni i nie-Moskale, lecz w pierwszej 
linii Polacy, tuż zaraz żydzi, o ile manifestują 
swoją polskość, dalej Niemcy w guberniach nad- 
baltyckich, a nareszcie zawsze spokojni Finland- 
czycy, którzy spać nie dają cheiwym na posady 
w ich pracowitej krainie rusyfikatorom. 

Jeden z najstarszych uniwersytetów — dorpa- 
cki, w którym dotą:. wykłady prowadzono w ję- 
zyku niemieckim, z początkiem przyszłego roku 
szkolnego przekształcony zostanie ua czysto ro- 


I 
TAJNA MISYA. 
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GERARD. 
Przełożyła z angielskiego 
<<. Ex, 


(Ciąg dalszy). 
ROZDZIAŁ TII. 


Cienie. 
oczór był cieby i ciepły tak, że Felicyan 
«5.8 ks spać pokusie 1 usiadł z fajką na 
ganeczku, po KOBUJ. ię przed nim znał do- 
r e I r rd) go kochał. Wszy- 
rze i dlatego możć o łączyły się z Wisłą, prze- 
stkie wspomnienia jego * "4, wyrósł, lu żył i 
pływaj ca tuż odal domu. u y 1] yi l 
Jącą tuż op , "Tak często spoglądał 
tu spodziewał się umrzeć. i jaj odcienia, prg- 
„na rzekę i tak znał wszystkie Je] 07 pea od. 
dy, wiry, głębiny, ławy piaszczyste, JE. ukocha- 
czytuje każde uczucie z dobrze znanej.! ara, to 
nej twarzy. Ozasami błękitna a Czasami St, 
znowu złotawa lub ciemna; ale zawsze powazaa 
i majestatyczna w swoim biegu, nieugięta | mie” 
spożyta, jak los, płynęła Wisła tam gdzies anes 
ko, odbijając w swojem zwierciedle olbrzymem 
wszystkie uśmiechy i groźby natury. 

Przestrzeń między domem a Wisłą zajmowała 
łąka, która od dworu oddzieloną była tylko za- 
jazdem. Łąka obniżała się ku rzece, a zieleń sta- 
wała się coraz ciemniejszą, aż przechodziła w szma- 
ragdową barwę trzęsawisk, na których chwiały 
ni i lilie wodne. 

eraz lilie jeszcze nie kwitły; 
trzciny kruche i poczerniałe, pri kon 
urzami zimowemi, poczynały ustępować młod- 
szemu pokoleniu. Tak samo wierzby, które oka- 
laly brzegi fantastycznem kołem, pokrywały się 
delikatną zielenią, że jeszcze nie można jej 


syjski, co znaczy, że stanie się źródłem rusyfika- | Krancyi, którą przed pięciu, sześciu laty jeszcze |swych prawach dbali nietylko o taniość i trwa- 


cyi dla całego kraju. Już widomy znak jego 
przyszłej działalności powstaje : jest nim cerkiew 
prawosławna, a że w Dorpacie zbyteczna. najlep- 
szym dowodem to, że z rzędu będzie dopiero... 
drugą w całem mieście... Teraz nastała tu for- 
malna mania uzewnętrzniania moskiewskiego pa- 
tryotyzmu zapomocą cerkwi, które wyrastają jak 
grzyby po deszczu, chociaż stare stoją pustkami, na- 
wet w czasie świąt, Tak zwane „czasownie* (ka- 
pliezki), ale zawsze ze sprzedażą świeczek i licz- 
nemi puszkami na ofiary, spotkać można na każ- 
dej prawie stacyi kolei żelaznych, nie mówiące 
już, że w większych miastach ozdabiają niemal 
każdy róg przy zbiegu dwóch ulie. Każdy wypa- 
dek w rodzinie panującej, szczęśliwy czy nie- 
szczęśliwy, daje powód do zbudowania cerkwi 
lub kapliczki. Nie dość na tem, ale w biurach, 
w salonach pasażerskich, ci i owi. najczęściej 
urzędniey i kupcy, wieszają obrazy świętych, Da- 
turalnie z lampkami i ze świecami, których sprze 
daż znakomite przynosi dochody. Z tego to prą- 
du wypłynęła też idea zbudowania prawosławnej 
cerkwi na Saskim placu w Warszawie. Obecnie 
sprawa ta o tyle dobrze stoi, że komitet bu- 
dowy tej cerkwi uzyskał już pozwolenie przenie- 
sienia znanego pomnika „poległym za wierność 
swojemu monarsze“ na plac Zielony. Jest to rys 
wielce charakterystyczny. Rosyanie nie mają 1 me 
szanują pamiątek, z czego nawet dotąd dumni 
byli, a z której to dumy w prostej konsekweu- 
cji zrodził się nihilizm. Cerkiew na placu Saskim 
w ich oczach jest czemś tak genialnem, że miej. 
sea jej ustąpić musi to, CO sami przecie wznieśli 
jako pamiątkę. Któż może zaręczyć, że po gen. 
Hurce nie zjawi się jaki nowy patryota, który 
jego siaraniem wzniesioną cerkiew zburzy, ażeby 
na jej miejscu coś nowego zbudować ?... Długi 
czas rząd nie chciał aprobować projektu gen. 
Hurki, ale gdy ten uroczyście zapewnił, że ssać 
z tego powodu skarbu państwa nie będzie, a bu- 
dowy z ofiar dokona, zgodzono się, że mu 'rze- 
czywiście więcej, nad stosunkowo nie wielki za- 
siłek, pieniędzy nie dadzą, najlepiej to widać, że 
nawet koszta przeniesienia dawnego pomnika na 
plac Zielony włożonono bardzo wyraźnie na ko- 
mitet budowy cerkwi, chociaż proszono o fundu- 
sze na ten eel... 

O rozmaitych przeszkodach, które miały się 
jeżyć przed gen. Hurką, przeróżne wieści, obie- 
gające Warszawę, doszły aż do Petersburga. Mię- 
dzy innemi zupełnie poważne żywiono nadzieje, 
że proces rodziny Brihlów, mającej nibyto jakieś 
prawa do płacu Saskiego, budowę cerkwi unie- 
możliwi, a ei jacyś Brithlowie jakoby już skargę 
założyli i proces rozpocząć mają. Wieści takie 
są i mylne i nieprawdopodobne. Gdyby nąwet 
znaleźli się jacyś Briuhlowie, i gdyby nawet o 
rzekome swe prawa się dobijali, proces bezwa- 
runkowo musieliby przegrać. Na tym więc pia- 
sku nie budujmy żadnych nadziei... 

W braku czegoś mogącego ogół tutejszy bli- 
żej interesować, gazety już od tygodnia tyle pi- 
szą o tragicznej Śmierci prezydenta Carnota, że, 
czytając je, zdawać się może, że siedzę w Pary- 
żu przetłómaczonym na język moskiewski. W 
swych wydaniach franeusko-rosyjskich politykują- 
cy dziennikarze przeholowali i złapali się zara- 
zem. Ogólnie spodziewano się, że cesarz żywiej 
przyjmie do serca tę wiadomość i przesadzono 
w nadziei. Dytyramby pochwalne dla tej samej 


było nazwać listowiem. jZmrok przemieniał bar- 
wę zieloną w szarą, a z rzeki podnosiły się bis 
łe opary, jak zasłona lekka, przesłaniająca widno- 
krąg. Zarysy olbrzymiej tratwy, ładownej drze- 
wem, przeznaczonem na morze Niemieckie, wi- 
dniały zdaleka, ginąc w tajemniczem półświetle, 
a las szpilkowy na drugim brzegu począł ginąć 
i niknąć powoli. Czasami zaskrzeczała żabka w 
trzęsawisku, przerywając ciszę balsamicznego, W10- 
sennego wieczoru. 


Hala wyszła i położyła lekko rękę na ramieniu 


męża. ý 

— Patrz, jak trawa ślicznie się zieleni — rzekł 
Felicyan, otaczając Halę ramieniem i tuląc do 
siebie. — Będziemy mieli nowe siano, nim czer- 
wiee minie. 

— Trzeba płot naprawić — odparła Hala, -- 
bo krowy znowu wpadną i narobią szkody, jak 
przeszłego roku. 

— Musimy łazienkę na nowo poszyć. 

— Pewnie, bo się zapowiada gorące lato. 

Oboje umilkli na chwilę. 

— Haluniu, czy ty potrafisz utrzymać tajemni- 
cę? — zapytał Felicyan. 

— Zobaczymy — odrzekła z uśmiechem, — o 
cóż chodzi? 

— Niespodzianka dla dzieci; kupiłem im osła. 
(o, może i wózek? 

— Wózek jeszcze nieskończony, farba jeszcze 
mokra. 

— Osła i wózek! — zawołała Hala z rado- 
ścią. — Jaki ty jesteś dobry! Właśnie tego pra- 
gnęłam, ale nie chciałam cię prosić, bo się ba- 
łam, że to duży wydatek, 

— $przedałem dobrze ostatnią partyę świń, to 
będę miał czem zapłacić, a na razie , nie mam 
żadnego pilnego wydatku. Moje ubranie jeszcze 
dobre, a ty także nie potrzebujesz nowego kape- 
Jusza na lato. ] 

— Naturalnie, że nie; mój kapelusz jeszcze pra- 
wie nowy, nie ma dwóch lat, jak go kupiłam; co 
do twego ubrania, to ja wolę cię w starem, niż 
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jeh statystyki przemysłu chemieznego i i 
Z błotem mięszano, polały się eałemi strugami łość ich, ale też o bezpieczeństwo robotników. akad e fachową. ma w si Padł 
brzmiących frazesów, a w tych pochwałach było Oklaskami przyjęto rezolucyę, uznającą, iż ko-|krownietwa uchwalono: a) iż przemysł eu- 
tyle sztneznej. robionej ekliwości, dziegciem pod- |nieeznem jest zaprowadzenie jednolitej szkoły|krowniczy w Galicyi ma wszelkie ra- 
szytej. że chyba Francuzom w nosie musiało się |Średniej, a także i technicy, którzy złożą pewnejcye bytu, b) wybrać ankietę dla spraw 
zakręcić. Tymczasem, znajdujący się w chwili ka- |egzamina, powinni mieć tytuł „doktora nauk te-|eukrownietwa, do której weszli pp.: "ks. 
tastrofy w drodze do Borków, gdżie już zbudo-|chnieznych*. Delegacyi stałej przekazano wnio-|A. Sapieha, Brykczyński, Gorayski, hr. Łubieński 
wano cerkiew, najjaśniejszy pan Mie rozezulił się|sek p. Kamienobrodzkiego, aby postarano się o |prof. Pawlewski, S. Szczepanowski, dr. Marchwie- 
tak, jak się spodziewano i dytyłamby uciekły. | rozszerzenie na politechnice lwowskiej nauki bu-|ki, dr. F. Pilat, dr. Zgórski i ks Lubomirski. 
Dziś tragiczna śmierć Sadi-Uarnota, na równi |downictwa przemysłowego i fabrycznego, dalej|j W myśl sekcyi górniczej wyrażono życze- 
z wyborem Casimir-Périera, jest sobie ciekawą | wniosek o utworzenie na politechnice stałej|nie, aby pisma ludowe daty górnicze z różnych 
wiadomością tylko, którą starają się zainteresować | katedry ekonomii społecznej i encyklopedycznych dzielnie, zestawiały w jeden obraz, podając cyfry 
czytającą gawiedż. To zachowanie się prasy do-| wykładów konstytucyi austryackiej i administracyi|w jednej monecie. Co do organizacyi górników 
wodzi jasno, jak mały mai mieć może ona wpływ | państwowej, a wreszcie wniosek architekty pana postanowiono, iż przystąpią oni do Towarzystwa 
u rządu, skoro nie wie i nie przeczuwa nawet, | Lewińskiego, domagający się poparcia na każdem |politechniecznego pod warunkiem. jeśli się oba 
jakie tam prądy wiać mogą choćby za parę go-|polu, a zwłaszcza ustawodawczem, sprawy bu-|zrajowe Towarzystwa zleją w jedno. Nadto ma 
dzin. Z początku jakieś grono patryotów cheiało|dowania domków robotniczych. delegacya stała dążyć do zmiany ustawy górni- 
utworzyć delegacyę, która miała zawieźć srebrny| Sprawozdanie komisyi słownikowej przy-|czej z r. 1874, w tym duchu, aby prawa właści- 
wieniec na trumnę Carnota, ale policya dowie-|jęto do wiadomości, polecono jej dalszą pracę |cieli gruntów były zastrzeżone. Wyrażono też ty- 
działa się o tem i oświadczyła, że jezdzić „nielzia*, | w porozumieniu z Towarzystwami politechnieznemi czenie, iżby szkoła sztygarów w Wieliez- 
a wieniee przesłać możua za pośrednictwem am-|i czasopismami fachowemi, zaraz oddano jej wnio-|ce została rozszerzona, aby na kierowni- 
nasady franewekiej. Tak się 8 stać musiało. — |sek inż. Godfregowa o wydawaniu spisów pol-|ków przedsiębiorstw naftowych zatwierdzano tyl- 
No, i proszę powiedzieć, czy jest do nowego pod |skich terminów technicznych. ko praktycznie i teoretycznie wykształconych te- 
tem słońcem, które przyświeca Rosji ?... Sekeya inżynierska miała w swem łonie|chników, aby wreszcie przy dyrekeyi skarbu u- 
A. B. ©. |wiele odczytów, jednak nie doprowadzały one do|tworzono osobną administracyę salin. 
wniosków, osobno tylko złożone dwie rezolueye,| Po krótkiej przerwie przystąpiono do wyboru 
mianowicie p. Waleryana Dzieślewskiego, który | delegacyi stałej z tą poprawką, że wybrano czte- 
żądał, aby Pozo RRS Zjazdu wniosła sł trzech członków, mianowicie pp.: Ski- 
A sA A petycyę do Koła polskiego o szybsze|bińskiego, Rawskiego, Długoszewskiego i Gasio- 
Ii, Zjazd techników polskich. poparcie sprawy regulacyi rzek (brawa | rowskiego. p ý ji er 
= i przeciągłe) i p. Długoszewskiego w podobnej| Zakończył zebranie przemową przewodniczący 
Lwów, 11 lipca. |kwestyi, mianowicie o zaopatrzeniu szluzami jazów |p. Koszut, zasyłając wszystkim uczestnikom 
(W. Dbr.) Wczoraj przy zwiedzaniu wystawy wałowych, które, tak jak są, powiększają tylko |zjazdu, a przedewszystkiem twórcom wystawy 
zatrzymali się uczestnicy Zjazdu dłużej w pawilo- | klęskę powodzi. serdeczne „Bóg zapłać”. 
nie uniwersyteckim przy planach i mapach mia-| W myśl rezolucyi sekcyi budowniezej po-| Następnie wygłosił prof. Gostkowski zajmujący 
sta Krakowa. Objaśniał ieh inżynier p. Niedział- lecono delegacji stałej postaranie się za pomocą |odczyt p.t. „Zagadka lotu“, ponieważ jednak sa- 
kowski, który przy tej sposobności wygłosił bar-|petycyi u władz o to, aby wznoszenie budowli|la była na wieczór zamówiona, nie mógł wyczer- 
dzo zajmujący odezyt o ruchu budowlanym, asa- | monumentalnych, jak kościołów, cerkwi i t. p.|pać przedmiotu. 
nacyjnych robotach i innych ulepszeniach miasta | polecano technikom budowniczym a nadto do-| Kwestyę następnego Zjazdu oddano delegaeyi 
Krakowa. maga się u rządu, władz autonomieznych i dy- |stałej, prawdopodobnie odbędzie się on W r. 1897 
Dziś rano kończyły jeszeze niektóre sekcye swe j rekeyj kolejowych, aby rozpisywano kon-|w Krakowie. 
obrady, a ezęść uczestników zwiedzała dalej wy- |kursa na budowłe monumentalne. 
stawę lub miasto. Po południu zaś o godzinie 5| Ponieważ dachówki uznano za najpraktyczniej - 
zebrali się znowu wszyscy na Zjazd przybyli w |sze pokrycie dachu, delegacyi stałej polecono 
hali muzycznej na drugie plenarne posiedzenie, | zbadać, jaki system dachówek jest najdogodniej- 
będące zarazem oficyalnem zakończeniem Zjazdu. |szy i najtańszy, aby ich można było używać i 
Obradowano nad wnioskami, przedłożonemi|do budowli wiejskich. 
przez sekcyę. Przyjęto caly następniacy ich sze Nakoniec w myśl sekcyi budowniczej wezwa- 
reg. Nadzwyczaj ważny jest pierwszy wniosek | no techników, aby dla pomnożenia skarbca mo-|  Zaznaczyliśmy już wyżej, że mylnem jest mnie- 
sekcyi ogólnej, która zaproponowała, aby dla wy- |tywów architektonicznych swojskieh, zbierali ta- |manie, jakoby żywioł polski we wschodniej Ga- 
konania uchwał? III-go Zjazdu, dla przygotowania |kie motywa i nsdsyłali je jednemu z dwu kółjlicyi był tylko po miastach i po dworach. Twier- 
Zjazdu następnego i wogóle dla zastępowania in- | konserwatorskich w kraju. dzenie to należy teraz udowodnić. 
teresów techników ustanowiono stałą delega-| Na wniosek komisyi mechanicznej wy-| Według ostatniego spisu ludności w miastach, 
cyę z siedzibą we Lwowie, złożoną z trzech |rażono podziękowanie inż. Graj nerowi z Krom-|które są stolicami powiatów, na obszarze archi- 
członków. wybranych przez Zjazd i po jednemu |pachu na Węgrzech, za ułatwienie p. Bartlowi|dyecezyi lwowskiej obrz. rzym.-kat. (z wyłącze- 
z każdego z technicznych Towarzystw krajowych. |badań nad tarciem suwaków, wnioski inż. Woj-|niem miasta Lwowa), było ogółem ludności 
Tych pięciu ma prawo i obowiązek kooptowania |ciechowskiego (o róźnych wynalażkach) polecono [314.344 Ludność ta składała się według religii, 
tak, aby w delegacyi wszystkie wydziały i wszy-|iwowskiemu Towarzystwu politechnieznemu i u-|wyznania i obrządku z 74 140 rzym.-kat., 78.492 
stkie dzielnice polskie były reprezentowane. Fun- | chwalono rezolucyę: „Zjazd przychyła się do norm |gr.-kat., z garstki innych, głównie protestantów — 
dusze delegacyi powstaną z nadwyżki finansowej ustanowionych przez wiedeńskie Towarzystwo in-|i z 157.744 żydów. Z powyższych liezb pokazu- 
IV Zjazdu i ze składki po koronie od każdego z żynierów i architektów dla oznaczania gatunków |je się wyraźnie, 1)'że więcej niż połowę miesz- 
uczestników. żelaza, a sprawę nazw polskich na to prof. By-|kańców tych miast tworzą żydzi, 2) że ludność 
Delegaeyi tej już poruczono wstępną rezolucję kowskiego, oddaje komisyi językowej“. grecko-kat. jest liczebnie silniejsza od ludności 
sekcyi ogólnej, domagającą się, aby wszelkie bu-| Sekcya tec hnologii chemicznej przed- |rzym.-kat. obrządku. Według języka macierzyste- 
dowie, przy których mogłoby być za- łożyła szereg rezolucyj. które zjazd przyjął, pole-|go, zanetowanego urzędownie w spisie, było mó- 
grożone życie Jub zdrowie ludzi,|cając tem samem delegacyi stałej popieranie spra- |wiących: po polsku 190.384, po rusku 72.782 
przekazywano bezwarunkowo technikom ukwalifi. |wy założenia we Lwowie stacyi doświadczalnej |po niemiecku 51.019, drobna garstka używała 
kowanym. Delegacya stała ma się nadto postarać, dla spraw gorzelnianych i browarnianych, zało- |innego języka. Z tego pokazuje się. że żydzi wię- 
aby w Banku krajowym ułatwiono kredyt żenia laboratoryum przy politechnice lwowskiej |cej, niż w dwu trzecich częściach przyznawali się 
na takie prace. dla doświadczeń z czyszczeniem cukru przez prąd | do języka polskiego, że nawet więcej niż sześć 
Dalej wyrażono życzenie, aby technicy przy | elektryczny. Uznano za potrzebne sporządzenie |tysięcy ludzi gr.-kat. obrządku posługiwało się 
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Stosunki narodowościowe we wschodniej Gralicyi. 
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i 
w nowem, bardziej jesteś podobnym do mojego|w tej chwili weszła Hala z butelką malinowego | dziećmi. Nawet psy, które nie m i i 
Felka. Ma" s soku do pokoju. do wnętrza, A wkradały. DE 
— Felicyan przytulił ją silniej do piersi. | — Bo? — pytał Felicyan, nie rozumiejąc| Dziś tłum był większy niż kiedykolwiek, bo 
! Czy mogę powiedzieć Lubie o wózku 1 0-| przyczyny milczenia. lud z bliska i z daleka przybył z mięsiwem i 
„ek — pytała dalej Hala po chwili milczenia.| __ Bo chciałem znowu raz przecież przepędzić jajkami do święcenia Psów też kręciło się wię- 
'ylko żabka skrzeczała, a ona rozmyślała o Wy-|z wami Wielkanoc — dokończył Śmiejąc się|9%» Jak gdyby i one odczuwały, że to Wielka- 
cieczkach dzieci do lasu na grzyby i kwiaty. — | Roman. Felicyan nie spostrzegł, że śmiech ten | 19%: Prawdopodobnie miały ważne ku temu po- 
— Jeśli potrafi milezeć, to dobrze. Nie chcia- | pył nieszezery. wody. Kościół zapełniony był klęczącym I f 
łem nawet tobie mówić; ale, jak widzisz, nie u- a każdy z wieśniaków trzymał NE e em, 
miem zachować tajemnicy. , zełek w rękach, y we- 
— Ohodźmy do domu — „odezwała się Ha- Rodina. Starom oleic hunt i O id 
a, — mgła się podnosi i robi się chłodno. Królowa jechała weześnie do kościoła, oddalonego t Io 
Mgły naprawdę zaczęły wstawać, wzbijając ; o dziesięć minut drogi. Hala i Luba ubrał A 
się wyżej i przybierając rozmaite fantastyczne] Z dzwonnicy modrzewiowego kościołka zwo- |świątecznie, z powodu uroczystego świ m 
ksztalty. Zdawało się, jak gdyby jakiś biały, ol-|ływał dzwon mieszkańców Staro- Woli na wiel-| Luba może i dla wykwintnego gościa tÓr ah 
brzymi smok żeglował w powietrzu, potem prze- | kanoene nabożeństwo. Kościół z licznemi wieżycz. | niespodziewanie do nich przybył. Miała. Iłów 
dzierzgnął się w jakieś wychudłe straszydło, i|kami i staroświeckim dachem był jednym z naj |sukienkę w kraty, przybraną tanią koronka: C 
zdawał się grozić parze stojącej na ganeczku. uboższych w okolicy. Oświeceńsi wieśniacy spo- | docznie dzieło wiejskiego krawca. Roman, zna- 
Felicyan wszedł do domu, trzymając zawsze |glądali na niego z lekceważeniem. zazdroszcząc | wea kobiecej toalety, wzruszył ramionami i żało- 
żonę w objęciu, przeszli próg. stanęli i poczęli|szezęśliwszym parafiom, które posiadały muro-|wał w duchu, że taka ładua dziewczyna, tak si 
nadsłuchiwać. Skrzeczenie żabki ustało, ale u-ły- | wane kościoły; a jednak ten wystawiony na kii- |żle ubiera. Ławek w kościele nie było, zb i 
szeli turkot kół. Powóz, niewyraźny o zmroku, |kuwiekowe burze i upały, pokryty 1mchami i grzy- |to wygoda dla ludu, który tłumnie się ore zę dzi 
zbliżał się drogą leżącą po lewej ręce od dworu, bami; ten ubożuchny, drewniany dom boży, był|i chętnie stoi lub klęczy. Niedaleko ambony, po 
wjechał w ulicę lipowa, aż w końcu zajechał bardzo piękny i malowniczy. Mały, mieni? się |obu stronach wielkiego ołtarza, stały dwie z 
przed ganek. Ktoś wyskoczył z powozu. Kto to jak kameleon tysiącem barw, i tą grą kolorów | starości poezerniałe ławki dla okolicznej szlacht 
może być? Pytali się siebie wzejemnie zdziwie- | wprowadziłby w rozpacz artystę, który chciałby | która tu przyjeżdżała na nabożeństwo. W adi 
ni mąż i żona. go odmalować. Wyglądał, jak szmaragd wcze-|z nich zasiadała rodzina Starowolskich aa 
— Felicyanie! — zawołał przybysz. snym rankiem, kiedy rosa pokrywała zielone od | jak zwykie, tak i dziś, świeciła pustkami N o 
— Roman! Czy to być może? — krzyknął |starości gonty; a kiedy słońce podniosło się wy- |żeństwo jeszcze się kia rozpoczęło. Wszy A 
starszy brat, nie dowierzając własnym uszom. żej na niebie, przechodził w  żółto-brunatną |kali na księdza z oczyma aa yaey cze- 
Psy wyskoczyły, naszczekując, a Luba ze świa- barwę. Później stawał się szarym, aż do zacho: | zakrystyi. Po półgodziunem oczekiwani w drzwi 
tłem ukazała się w sieni, oświecając całą grupę. du słońea, a wtedy jaśniał wspaniale, na krótką | staruszek zakrystyan i powoli lu. wyszedł 
Otoczono Romana i witano o tyle. serdecznie, | chwilę, w miarę tego, czy się zachodzącemu słoń | świece. Był to już wstę o , pw zapalać 
o ile się go nie spodziewano. Psy widząc, że są|cu podobało obrzucić go złotem, czy rubinami. |bił w kościele poodkr dE IWA uch się zro- 
niepotrzebne, wróciły na podwórze, a Hala i| Cztery cieniste drzewa stały na czterech jego| chusty węzełków ; ki y ie E rozwiązano 
Luba poczęły się krzątać koło kolacyi i pomie-ļ|rogach, a całość otoczona była parkanem z tego wiły uszy. powoduj oś sl ościołem nadsta- 
szezenia gości. | : , |Skmego, co kościół modrzewia. Podłużne ogro- | oto święcone a e W a 4 
— Cóż za gwiazda szczęśliwa cię tu przywio- |dzenie wysłane było aksamitną murawą, która| Każdy z wieśniaków stara si wało na księdza. 
dła? — pytał Felieyan, gdy dwaj bracia usiedli | skutkiem wielkiego cienia raczej do mchu, niż do | szem miejscu ustawić rt się w najkorzystniej- 
przy eygarzee . . trawy była podobną. Był to niejako przedsionek | zażdrosnem okiem na y e ena. „ patrzy 
Roman rzucił niespokojnemi oczyma po po-| koscielny, bo budynek nie mógł pomieścić wszyst- | sze dostało miejsce 4 , kt remu się jep- 
koju. kich nabożnych. Lotem, w każdą pogodną nie- * (U. d. n.) 
— Przyjechałem, bo, — tu przerwał, boldzielę, napełniał się mężczyznami, kobietami i 
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językiem polskim. Jest to ludność pod względem 
zatrudnienia swego należąca po większej części 
do kategoryi służby, napływająca do miast ze wsi 
sąsiednich, co do miejsca pobytu i zajęcia niesta- 


ła i naginająca się chwilowo z potrzeby do wa- 
runków przemijających, chociaż na razie konie- 
cznycb — bez wyparcia się swego obrządku i na- 
rodowości. 

Jednak nie wystarcza wziąć na uwagę tylko te 
miasta, w których są stolice powiatów ; trzeba do 
rachunku dołączyć także te, które są siedzibami 
sądów powiatowych, bo w nich są stosunki ana- 
logiczne głównie dlatego że są one miastami czy 
miasteczkami targowemi, że poważna część mie- 
szkańców jest religii żydowskiej — wreszcie że 
garstka inteligencyi, jaka w nich jest, przeważnie 
polskiej pochodzeniem, wywiera jakiś wpływ 
w kierunku pozornego bodaj polonizowania. 

W miastach i miasteczkach drugiej kategoryi, 
wraz z obszarami dworskiemi, było w r. 1890 
ogółem ludności 183.534, w tem rzymsko-kat. 
87.471, grecko-kat. 67.905, garstka innych, głó- 
wnie protestantów i 76.607 żydów. Pod wzglę- 
dem języka macierzystego było Polaków 90.202, 
Rusinów 66894, Niemców 25968; reszta in- 
nych. W tej kategoryi miast żywioł polski jest 
stosunkowo słabszy liczbą i wpływem, jak to wi- 
dać z tego, że stosunkowo mniejsza liczba ludzi 
grecko-kat. obrz. posługiwała się językiem pol- 
skim. Tak samo żydzi. 

Gdy odtrącimy ostatnie szeregi liczb od szere- 
gów liczb całego obszaru archidyecezyi lwowskiej, 
pokaże się, że poza obrębem obu kategoryj miast 
i miasteczek — a zatem na wsiach (z kiiku za- 
ledwie miasteczkami, w których nie ma sądów 
powiatowych) — ludności ogółem było 2,605.937. 
W tem rzym.-kat obrządkn było 489.680. t. j. 
18:79 pre., grecko-kat. 1,903.562, t.j. 73:04 pre., 
innych 28.322 t. j. 089 pre, żydów 189.198 t.j. 
126 pre. Według języka było Polaków 547.738 
t. j. 2102 pre., Rusinów 1.978750 t. j. 76:98 
pre. Niemców 74839 t. j. 287 pre., innego ję- 
zyka reszta. 

Z powyższych cyfr wynika: 

1) że ruskim językiem posługuje się zaacznie 
więcej, niż jest mieszkańców gr.-kat. obrządku; 

2) że stosunek żydów do ogółu ludności jest 
po wsiach znacznie mniejszy, niż w miastach, 
gdzie przeciętnie wyn.si przeszło 47 na sto; 

3) że ci żydzi (wraz z protestantami) po wsiach 
są cośkolwiek więcej spolonizowani lub zruszcze- 
ni (przynajmniej pozornie), niż w miastach, bo 
w miastach mówi po niemiecku 1558 pre. w po- 
równaniu z ogółem mieszkańców, chociaż żydów 
jest z górą 47 nu sto, a protestautów przeszło 1 
na sto, na wsiach zaś używa języka niemieckiego 
2:87 na sto, żydów zaś jest 726 na sto, a pro 
testantów nie spełna 1 na sto, bo wszystkie inne 
wyznania wraz z protestantami, razem dają zale- 
dwie 089 na sto; 

4) że językiem polskim posługuje się więcej 
ludzi, niż jest rzym.-kat. obrządku, prawie wyłą- 
cznie przez przyznawanie się do języka polskie- 
go znacznej części żydów, głównie tych, którzy 
z dworami miewają bliższe styczności, oraz tej 
ludności innego wyznania lub obrządku, która 
oderwana od swej gromady znalazła się na ob- 
szarze dworskim, wreszcie 

5) co tu jest najważniejszem, że liczba ludno- 
ści rzym.-kat. obrządku w stosunku do ogółu 
ludności jest wcale poważna, skoro wynosi 
blisko 19 na 100, to znaczy że występuje gro- 
madnie nawet poza obrębem miast i miaste- 
czek. 

Ż tego pokazuje się wyraźnia, że ludność ta 
nie jest bynajmniej ruchomą, w osiatnich czasach 
Sprowadzoną czy zwabioną, lecz musi być dawną, 
osiadłą na roli, w zasługach za pracę w ziemi 
i za obronę kraju co najmniej równorzędną z lud- 
nością gr.-kat. obrządku, że nie może być uwa- 
Żana za obcych za „ezużych ludzi“, bo ona jest 
u siebie, na ziemi potem i krwią długiego sze- 
regu przodków zroszonej. Liczba powyższa prze- 
konuje zarazem , że zupełnie mylnem jest mnie- 
manie, jakoby żywioł polski we wschodnich po- 
wiatach Galicyi opierał się po wsiach tylko na 
właścicielach większych posiadłości, na dworach 
i ich służbie, a wykazuje, że podporą tego ży- 
wiołu był chłop polski na wsi, obok rzemieślnika 
polskiego w miastach. Stosunek ten chłopa pol- 
skiego do reszty mieszkańców więcej szczegółowo 
okaże się z bliższego rozpatrzenia się w datach 
statystycznych każdej połaci z osobna. 


Połać południowo-wschodnia, między Dniestrem 
a Karpatami. 


3. 


Ta połać archidyecezyi lwowskiej obrz. rzym.- 
kat. składa się z dwunastu powiatów, których 
stolice są w miastach: 1) Bohorodczany, 2) Do- 
lina, 3) Horodenka, 4) Kałusz, 5) Kołomyja, 6) 
Kosów, 7) Nadwórna, 8) Sniatyn, 9) Stanieławów, 
10) Stryj, 11) Tłumacz i 12) Żydaczów. 

Ogół ludności w r. 1890 wynosił 1,028.572, 
w tem rzym.-kat. było 111.256, tj. 1087%%, gr.- 
kat. 758.389, tj. 409%, innych wyznań chrze- 
ścijańskich — głównie protestautów — 14.893 
tj. 1:4%/,, żydów 189.684, tj. 13:649/,. Według 
narodowości było Polaków 154732 gj. 151%, 
Rusinów 788 252, tj. 77:0%/,. Niemców 79.553 tj 
7770) i malutka garstka innych. 

W tej połaci liczba mieszkańców innych wy- 
znań chrześcijańskich, głownie protestantów, jest 
prawie połową ogółu ludności tej kategoryi na 
całym obszarze arehidyecezyi lwowskiej. Jeżeli 
uwzględnimy to, że ci protestanci, gdzie są w sku- 
pieniu, używają języka niemieckiego — oraz to, 
że w tej połaci jest także kilka kolonij niemie- 
ckich rzym.-kat., w których razem blisko cztery 
tysiące ludzi używa jeszcze języka niemieckiego. 
reszta zaś jest po większej części zruszczona, 
wówczas przyjdziemy do tego rezultatu, że wię- 
cej niż połowa żydów w tej połaci przestała przy- 
znawać się do języka niemieckiego. 

Zestawiwszy liczbę mówiących po polsku z liez- 
bą rzym -kat. i liczbą mówiących połrusku z liczbą 
gr.-kat:, należałoby muiemać, że przeważi:a część 
tych żydów, którzy przestali być Niemcami, przy- 
łączyła się do Polaków, mniejsza zaś do Rusinów. 
Jednak mniemanie to byłoby błędnem, bo — jak 
to już zawczasu oświadczyć wypada — rozpa- 
trzenie się w szczegółowych stosunkach w mia- 
stach, miasteczkach, wsiach i obszarach dwor- 
skich wykazuje, że żydów przyznaje się — choć- 
by tylko pozornie — znacznie więcej do naro- 
dowości polskiej, niż liczby wyżej zestawione 
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wskazują, natomiast znaczna liczba ludzi rzym.-|udać się do Nagy Banya na kongres górni-|kiem zaciekawieniem — kończy Gaulois — ocze- 
kat. obrządku jest zruszezona. czy, któremu będzie przewodniczył. Powszechnie | kujemy wyniku głosowania nad ustawą przeciwko 

Z siedmiu powiatow, wymienionych w poprze- |spodziewają się, że dr. Wekerle skorzysta z|anarchistom. Głosowanie to pozwoli odróżnić lu- 
dzającym rozdziale, w których liczba mówiacych |tej sposobności, aby stanąć przed wyborcami|dzi porządku od popleczników anarchizmu.“ 
po polsku jest mniejsza od liczby mieszkańców |swoimi i wypowiedzieć mowę o położeniu poli- i . 
rzym.-kat. obrz., — cztery powiaty leżą w tej|tycznem. Z Nagy Banya ma premier węgier- Ustawa przeciw amarchistom w Anglii. 
połaci, tj. Bohorodczany, Dolina, Kałusz i Zyda-|ski udać się do Lwowa na wystawę.. Przyjęty w pierwszem czytaniu projekt Salis- 
orin JL. ; i i bury'ego składa się z dwóch części. Pierwszy 

W miastach powiatowych i sądowych tej po Sekowanie księży w Królestwie Polskiem. paragraf upoważnia królowę do uznauia pewnych 
łaci było ogółem 171.778 mieszkańców, w tem| Pomimo dobrych stosunków. panujących obe |portów za będące pod nadzorem. W takich por- 
rzym.-kat. obrządku 36.012, tj. 2096%, grecko-|enie pomiędzy rządem rosyjskim a Watykanem, |tach, może inspek or ministerstwa handlu na 
kat. obrządku 52.783, tj. 30 69%, innych wyznań | władze rosyjskie z całą surowością wykonują | każdym okręcie wiozącym cudzoziemców wzbro- 
chrześcijańskich 4301, tj. 253%, żydów 18.637, | wszelkie przepisy, wymierzone przeciwko ducho-|nić wylądowania każdemu cudzoziemcowi, które- 
tj. 55'78%. Według narodowości było Polaków | wieństwu. — Nie mówiąc już o barbarzyńskiem |go uzna za idyotę, obłąkanego, zupełnie pozba- 
79.324, tj. 4618%, Rusinów 53.592, tj 31:19%, | prześladowaniu księży, uzuanych z: miebłahona- | wionego środków do życia, za jednostkę, która 
Niemców 38.732, tj. 2254%, innych drobniutka | dieżnych, wszelkie utrudnienia, wymierzone prze- | prawdopodobnie będzie ciężarem dla gminy, lub 
garstka. ciwko wszystkim w ogóle księżom. znajdują su-|dotkniętą niebezpieczną albo zaraźliwą : chorobą. 

Powyższe zestawienia wykazują, że w tej po-|rowe zastosowanie w praktyce. Jednem z takich | Osoby takie należy odesłać do portu, z którego 
łaci stosunek liczby mieszkańców rzym.-kat. do|utrndnień, jak wiadomo, jst pozbawienie księży | przybywają. 
ogółu jest znacznie mniejszy, niż przeciętnie na|prawa wyjeżdżania ze swych parafij bez pozwo Druga część ustawy wymierzona jest przeciw 
całym obszarze archidyecezyi, że w grupie miast|lenia władzy. Przepisy paszportowe dla księży|niebezpiecznym cudzoziemcom. Upoważnia 
i miasteczek zuacznie się powiększa, bo prawie |są wielce uciążliwe, a samowola władz czyni je|bowiem ministra, a w Szkocyi i Irlandyi sekre- 
w dwójnasób, skutkiem czego poza obrębem miast | jeszcze nieznośniejszemi. Rozporządzenia guber-|tarzy stanu do wydalenia z kraju cudzoziemca, 
musi być znacznie mniejszy od przeciętnego w|natorów i naczelników powiatów, wzywające do|ilekroć uznaje toza wskazane dla utrzymania po- 
połaci. Liczba mówiących po niemiecku jest tu|surowego przestrzegania tych przepisów aż na-|koju i porządku w odnośnej części państwa lub 
stosunkowo znacznie większa, niż na całym ob |zbyt często się powtarzają, a obecnie mamy przed | dla zapobieżenia zbrodniom. Rozkaz wydalający, 
szarze — szczególnie po miastach w czem leży|sobą właśnie próbkę takiego rozporządzenia:|skoro go nie można osobiście doręczyć, należy 
dowód, że tn żywioł polski nie posiada takiej si-|okólnik naczelnika powiatu Olkuskiego do wój-|ogłosić w urzędowym dzienniku. 
ły assymilacyjnej. jaka wypada z rachunku na|tów gmin. wydany za Nr. 4456 dnia 9 majaj Za nieusłuchanie rozkazu naznaczoną jest kara 
całym obszarze, bo jest liczebnie słabszy, że dla-| 1894 roku. więzienia od 1 do 12 miesięcy. Osobny paragraf 
tego tylko w miastach przewaga mówiących po] Okólnik ten, zawierający charakterystyczny wyłącza od niniejszej ustawy ambasadorów, po- 
polsku nad rzym.-kat. jest znaczniejsza. po wsiach | szczegół co do brania od księży pisemnego zobo-|słów wraz z ich otoczeniem, tudzież wszyst- 
zaś niema jej wcale, że wreszcie liczba mówią-| wiązania na zachowywanie przepisów, brzmi jak|kich cudzoziemców, którzy nie przekroczyli 14 
cych po rusku w miastach jest cośkolwiek wię- | następuje: roku życia. 
ksza, niż liczba gr.-kat. — podczas gdy na ea-| „Doszło do mojej wiadomości, że niektóre oso- 
łym obszarze stosunek jest odwrotny, co dowo-|bistości z duchowieństwa rzym.-katolickiego, po- 
dzi, że wpływ żywiołu ruskiego nawet w mia- | wierzonego mi powiatu, wyjeżdżają ze swoich pa- 
[stach jest silny. rafij do innych parafij w powiecie, lub też na- 

Poza obrębem miast i miastsczek było w tej po-| wet do miejscowości bardziej oddalonych, nie za- 
łaci ogółem 853.799 mieszkańców, w tem rzym.-|chowując przepisów paszportowych, na ten ceł 
kat. obrządku 75.244, tj. 888%, grecko-kat. | postanowionych. 

105.606, tj. 8283 %, innych wyznań chrz. 10.09%,| „Z tego powodu polecam wam zażądać natych- 
tj. 118%, żydów 61.047, tj. 1:16 pre. Według | miast od księży, zamieszkałych w granicach gmi- 
narodowości było Polaków. 75.413, tj. 885 pre.|ny, zobowiązań piśmiennych, że ściśle spełniać 
Rusinów 734 660, tj. 86-24 pre., Niemców 40.821 |będą postanowione dla osób zakonnego i świec- 
tj. 479 pre., innych drobna garstka. Polaków by-|kiego duchowieństwa przepisy paszportowe i nie 
ło zaledwie tylu, ilu jest rzym.-kat. obrządku, | będą wyjeżdżali ze swoich parafij bez należytego 
lecz ponieważ są tu kolonie rzym. kat., szczegól- | pozwolenia, również polecam śledzić, czy księża 
nie w żydaczowskim powiecie, których mieszkań- | spełniają dokładnie wzmiankowane moje rozpo 
cy zwłaszcza starsi wiekiem mówią jeszcze po|rządzenie. Naczelnik powiatu (podp.) Monacho- 
niemiecku, przeto część żydów musi przyznawać | wzcz.* 

się do języka polskiego 1 w ten sposób przyczy-| Jest to praktykowany często pod rządem ro- 
niła się do wyniku rachunkowego, który poka-|syjskim zwyczaj, zwłaszcza względem duchowień- 
zuje, że liczba Polaków nie jest mniejsza od licz-|Stwa katolickiego, że bierze się zobowiązania pi 
by rzym.-kat. Jednak są to tylko pozory. bo wni-|semne, aby w razie niespełnienia można było za- 
knięcie w drobne szczegóły w niek órych powia-|rzucić księżom nietylko uaruszenie przepisów, ale 
tach wykaże, że różnica między rzym.-kat. a mó- [i sprzeniewierzenie się danemu przyrzeczeniu i 
wiącymi po polsku jest znacznie większa na szko-|uby naruszający przepisy nie mógł się tłómaczyć 
dę Polaków. Niedobór ten naprawiają wprawdzie |ich nieznajomością. Mali satrapi powiatowi naśla- 
inne powiaty, jednak nie niweczą faktu o rusz-|dują w tym względzie większych. 

czeniu się mieszkańców rzym.-kat. i 4 a 

Kto porówna cyfry statystyczne w powyższych| Ustawa przeciwko amarchistom we Francyi. 
ustępach przytoczone z cyframi całego obszaru| Komisya, której przekazano do zbadania 
archidyecezyi, przyzna, że tu połać musi różnić|jnowelę przeciwko anarchistom, jest 
się znacznie od innych, chociaż ich nie zna bliżej, | dla tego przedłożenia życzliwie usposobioną , po 
bo bez zrzypuszezenia takiego nie pojąłby różni- | nieważ dziesięciu członków nowowybranej komi- 
cy. jaka jest między liczbami procentowemi tej|syi oświadcza się za przedłożeniem i jeden tylko 
połaci, a liczbami całego obszaru. przeciwko przedłożeniu. W biurach zaś Izby 225 

W tej połaci żywioł rzym.-kat. i polski jest | deputowanych oświadczyło się za przyjęciem pro- 
stosunkowo najsłabszy, żywioł grecko-kat. i ruski | jektu, 165 przeciwko przyjęciu. Stosunek ten zda- 
zaś stosunkowo najliczniejszy i wpływem swoim |je się zapowiadać przyjęcie projektowanej ustawy 
najsilniejszy, chociaż nie we wszystkich powia-| przeciwko anarchistom, pewnej jednak wskazów- 
tach w mierze. jednakowej. ki z przytoczonych liczb wyciągnąć nie można, 

Dla bliższego poznania tej połaci wypada roz-| ponieważ około 206 deputowanych wstrzymało 
patrzyć się w stosunkach niektórych powiatów.|się od głosowania; ich więc postawa będzie roz- 
Przy tem rozpatrywaniu dodamy do grupy miast |strzygającą a przytem nawet umiarkowane i kon- 
powiatowych i sądowych jeszeze te, w których |serwatywne dzienniki czynią eo do projektowa- 
liczba żydów jest zuaczniejsza, oni bowiem jak|nej ustawy rozmaite zastrzeżenia szczególnie za- 
wszędzie — tak oczywiście i ta wywierają wielki|kaz ogłaszania sprawozdań z prze- 
wpływ nietylko na stan ekonomiczny i społeczny, |biegu obrad w procesach anarchisty- 
ale i narodowościowy, któremu mniejsza praca|eznych znajduje w prasie licznych przeciwni- 
wyłącznie jest poświęcona, ków. 

O niektórych powiatach tej połaci jużeśmy| Z większych dzienników republikańskich Temps 
wspominali ogólnikowo; tu zajmiemy się więcej |prawie bez zastrzeżenia zgadza się na projekto- 
szezegółaewo przedewszystkiem trzema, leżącemi | waną ustawę Dziennik ten nadmienia, że infor- 
najdalej w kieranku południowo-wschoduim, na | macye. jakie rząd otrzymał w ostatnim czasie o 
tzw. Pokuciu (w dawniejszem szerszem tego słowa | postępującej organizacyi anarchistów, jak najzu- 
znaczeniu), tj. powiatem kosowskim, kołomyjskim | pełniej usprawiedliwiają projektowane środki; nie- 
i śniatyńskim. (C. d. n) |zbędną jest nowa ustawa, ponieważ propaganda 
anarchistyczna w polityce i dzienuikarstwie jest 
czemś tak nowem, że żaden prawodawca tego 
nie przewidywał. Zresztą projektowana ustawa, 
zdan'em dziennika Temps, jest w interes'e repi- 
bliki, bo jeżeliby republika nie była w stanie 
obronić kraju przeciwko anarchizmowi, to kraj 

Kraków, 12 lipca. |ten zwróciłby się ku cezaryzmowi. Temps czyni 

Przed kilku dniami obiegła dzienniki pogłoska. | tylko jedno zastrzeżenie, mianowicie żąda ścisłego 
że osobna komisya ministeryalna obraduje nad |odgraniczenia i dokładnej definicyi zbrodni auar- 
sprawą uregulowania płac urzędniczych. Wiado- |chistycznej ażeby nie nadużywano ustawy wy- 
mość ta wzbudziła we wszystkich urzędnikach |jąvkowej przeciwko woluośei w ogóle i w szcze- 
nadzieję, że oczekiwane od lat tylu polepszenie |gó'ności przeciwko woluej dyskusyi w prasie. 
ich doli i doli ich rodzin zbliża się nareszee ku| W końcu Temps domaga się surowego wykony 
urzeczywistnieniu. Nadzieje te były jednak przed- | wania nowej ustawy przeciwko anarchistom, gdy 
wczesne, oto wszystkie dzienniki wiedeńskie na |zostanie przyjetą, gdyż i teraz jest dosyć praw 
podstawie autentycznych doniesień zap zeczająji przepisów, z których możnaby korzystać w in- 
stanowczo, aby jakakolwiek komisya rozpoczęła |teresie poskromienia auarchizmu, a które nie 
już obrady nad tak ważną atak piekącą sprawą. | znajdują zastosowania w praktyce. 

Przeciwnie komisya taka ma się dopiero zebrać |  Wyraźniej jeszcze przemawia w tym duchu 
„w najbliższym czasie“ pod przewodnictwem | Journal des Débats, oświadczając, że nie brak 
szefa sekcyi Niebauera. Urzęduikom nie po-|broni przeciwko anarchistom, ale rządom zbywa- 
zostaje zatem nie innego. jak pocieszać się, żejło na energii w zastosowaniu tej broni; za taką 
to nastąpi „w najbliższym czasie*, jeżeli nowe|broń, z której nie robiono należytego użytku, 
autentyczne sprostowanie nie wykreśli i tych słów |uważa ten dziennik przysługujące rządowi prawo 
z obecnych doniesień wydalania obcych anarchistów z Francyi. ; 

Sprawa p. Vaszatyego wyjaśniła się. Sza-| Figaro zgadza się na wyjęcie spraw anarchi- 
nowny poseł otrzymał z poizty jakieś pismo sę- [stycznych z pod kompetencji sądów przysięgłych 
dowe nadesłane z Wiednia, a adresowane poļi przekazanie ich sądom polieyi poprawczej, ale 
czesku, którego przyjąć nie chciał. P. Vaszaty|stanowczo sprzeciwia się zakazowi ogłaszania 
sam zatem własną reką na piśmie tem zamieścił |sprawozdań z przebiegu procesów anarchisty- 
wyjaśnienie w ięzyku niemieckim, dlacze- | cznych. 
go przesyłki przyjąć nie chce. Postępowanie to| Pisma socyalistyczne wręcz zaliczają projekto- 
swoje usprawiedliwia p. Vaszaty tem, że wła-Iwaną ustawę do „lois scólćrates* i uważają ją 
dze niższe w Wieduiu nie przyjmują żadnych |za krzyczące pogwałcenie wolności obywatelskiej. 
pism czeskich. Tłómaczenie to nie może się ostać | Petite Rep. strasznie napada za ten projekt na 
wobec tego, że przecież owe pismo urzędowe |prezydenta ministrów Dupuyego i pisze, że 
było adresowane po czesku. Każdemu zresztą] Dupuy winien jest śmierci Carnota, ponieważ 
tłómaczenie takie ujśćby mogło, ale nie p. Va-|jako minister spraw wewnętrznych nie zarządził 
szatyemu, który tak skrajnie zapatrnje się na| dostatecznych środków bezpieczeństwa w Lugdu- 
wszystkie kwestye, które dotyczą języka cze-|nie, a obecnie sam chwyta za sztylet Caseria 
skiego. aby zadać mim cios śmiertelny Francyi takiej, ja- 

Bud. Corresp. donosi, że w przyszłym tygo-|ką stworzyła rewolucya. 
dniu wielu posłów węgierskich ze stronnictwa|  Iniramstycant i Justice poprzestają na razie 
liberalnego zamierza zwołać sejmiki relacyjue.|na powtórzeniu informacyj Agency Harasa o 
Posłom tym przygotowują wyborcy serdeczne o- | projektowanej ustawie. Monarchistyczny Gaulois 
wacye, w których mają brać udział także wybor-|cieszy się z tego, że republika zmuszona jest 
cy opozycyjni o liberalnym odcieniu. Prezydent|chwycić się przeciwko rewolucyi niezbędnych 
Rady ministrów dr. Wekerle ma 4 sierpnialśiodków „konserwatyzmu socyalnego*. „Z wiel- 


słami sokolskiemi sztaadarów, a główny budynek 
otrzyma piękrą dekoracyę z draperyj i sztandarów, 
na których tle umieszczony będzie poteżny biust 
Kościnszki dłuta artysty Bełtowskiego 

Zjazd literacko-artystyczny. Biuro Zjazdu lite- 
ratów i dziennikarzy polsk'ch udziela wszelkich in- 
formacyj w sprawie Zjazdu w Kole artystyczno-Jite- 
raokiem we Lwowie codziennie ud godziny 1—2'/, 
i od 5 po południa Na żądanie wysyła legityma- 
cye, zniżone ceny biletów kolejowych, których udzie- 
lono już 164 dla uczestników Zjazdu, poza Lwo- 
wem mieszkających. Zwraca się uwagę. że prawo 
udziału w Zjeździe ma każdy, zajmujący się 
sprawami literatnry, dziennikarstwa 
i oświaty. Biuro kwaterunkowe, znajdujące się 
na dworcu kolei we Lwowie, przyjęło obowiązek 
dla przybywających na Zjazd wyszukan'a pom'e 
szkania, Karta udziału wynosi 5 złr Kobiety nie 
literatki, wprowadzone przez członków Zjazdu, pła- 
cą 2 złr. i mają prawo nczestnictwa w uroczystem 
otwarciu (19 lipca) i zamknięciu Zjazdu (22 lipea), 
tudzież podczas obrad w ratnszu. Szczegółowy pro- 
gram obrad Zjazdu otrzymać można od 16-go w 
Kole artystyczno literackiem razem z Pamiętnikiem 
Zjazdn. W doin 18 lipca wieczorem o godz. 8'/, 
odbędzie się zebranie Uczestników w Kole artysty- 
Gzno-literackiem, w celn wzajemnego poznania się 
Po zamknięciu Zjazdu odbędzie się w niedzielę 22 
b. m. wieczorem bankiet dla mozczenia przybyłych 
gości. Bliższe szczegóły, dotyczą*e Zjazdu, ogłoszone 
będą później. 

Czytelnia akademicka w Krakowie zawiadamia 
akademików, chcąnych wziąć udział w wycieczce 
akademiekiej na wystawę lwowską, że wyjazd ozna- 
czony Został na sobotę 14 b. m. c godz. 9 m. 30 
wieczorem, 

Sekretarz Zarządu głównego Tow. „Szkoły 
ludowej- nrzędować będzie we Lwowie jutro w pią- 
tek od godziny 4 do 6 po południu i w sobotę 14 
b. m. od 8 do 10 rano w lokalu lwowskich Kół, 
Rynek l. 17, II piętro. 

Z Muzeum techniczno - przemysłowego miej- 
skiego. Pp. architektów, którzy kilkakrotnie „głu- 
szali się do zarządu z życzeniami korzystania z 
dzieł traktujących v architekturze flo.entyńskiego 
renesansu, jakuteż nowoczeanej ar-hitekturze irancu- 
skiej. zawiadamiamy. że do biblioteki Muzeum we- 
say w ostatnich czasach dwie głośne publikacye : 
Wydawnictwo Bruckwanna p. t. Architektura rene- 
sansu w Toskanii, z bogatym zbiorem szezegółów 
architekt.nicznych i co tylko ukończone wydawnie- 
two Gelis-Didota p. t. Hotels et maisons de Paris. 
Na pułkach biblioteki znajdują się nadto świeżo 
ogłoszone, a dla architektów i praktykujących bu- | 
downiczych ważne prace, jak: Feidegga i Niemanna : 
Theophiles Hausen und seine Werke; Dietricha 
i Mnnthego: Drewniane budownictwo Norwegii; 
Hand'a: Poradnik budowniczy dla Austro Węgier i 
takiż poradnik Abl'a dla Niemiec. 

Sezon budowlany stawia różnym przemysłom bu- 
downiczym, między niemi szczególuie także ślusar- 
skiemu, zadania coraz artystyczniejsze. Dlatego nie 
zawadzi wiedzieć pracowniom ślnsarekim, że w bi- 
bliotece Muzeum mogą znaleźć bardzo pożądaną po- 
moc. Rozperządza eno świeżo wydanemi publikacya- 
mi Braudta i Fellera do stylowych robót Ślusarskich. 
Artystyczns projekta pierwszego, jako to: pomysły 
bram, latarń, krzyżów i krat nagrobkowych, balas 
dc klatek schodowych i cknó w stylu staroniemie- 
okii mają dla technike jęazcze i ię dogodną stro- 
nę, że podają przybliżony ciężar i koszta roboty na 
każdym okazie, moment ważny przy sporządzaniu 
kosztorysów budowlanych. Poblikacya Fellera obej- 
muje prostsze i skromniejsze roboty w kutem: żela- 
zie, które jednak mogą mieć tem więcej praktyczne- 
go znaczenia, że są odtworzeniem prac już wykona- 
nych. Zapraszamy do korzystania. 

Dyorama. Artyści malarze K. Damazy, Ludwik 
Stasiak i Włodzimierz Tetmajer ukończyli dużych 
rozmiarów obraz p. t. „Niedźwiedź przy Czarnym 
stawie Gąsienicowym w Tatrach“, który w przy- 
szłym tygodniu wystawiony zostanie przy sztneznem 
oświetleniu kolejno w Krynicy, Zakopanem, Krako- 
wie i Warszawie. Pp. Damazy, Stasiak i Tetmajer 
dwukrotnie wyjeżdżali do Tatr na stndya do swej 
dyoramy, to też, jak nam pisze jeden ze znawców, 
który miał sposobność widzieć nkończoną pracę, z 
wielką prawdą, siłą i efektem wykonali dramaty- 
czną scenę. rozgrywającą się u stóp Granatów, Ko- 
zioh Wirchów, Kościelca i Żółtej Turni. 

Z teatru. Jutro w piątek drugi i ostatni występ 
pani Kasprowiezowej w partyi Asuceny w operze 
Verdiego „Trubadnr”. Artyści zajęci sę próbami z 
opery komieznej Ludwika Grossmana „Duch woje- 
wody*, która daną będzie w przyszłym tygodniu. 

Ambulatoryum szpitala Braci Miłosierdzia w 
Krakowie wynosiło w miesiącu czerwcu 718 osób. 
Z tych było: 468 z Krakowa, 61 z Podgórza, 189 
z okolicy. 

Zmarli. W Berlinie zmarł słynny oryentalista, 
prof August Dilman. Urodzony r. 1823 w Illin- 
gen pod Maulbronn. pierwsze studya na niwie języ- 
ków wschodnich odbył pod kierownictwem profesora 
Ewelda w Tuabyndze, które następnie uzupełnił w 
Paryżu, Londynie i Oksfordzie. Był znawcą wy- 
śmienitym języka etyjopskiego, którego tajniki od- 
słoni? w swoich dziełach W r. 185% osiedlił wię ja- 
ko docent prywatny w Tubyndze, w r. 1854 objął 
katedrę po Olshansenie w Kielu, gdzie otoczył się 
gronem idących śladami jego uczniów; w r. 1864 
powołany został na katedrę języków wschodnich w 
Giessen; w r. 1869 na katedrę, opróżnioną przez 
śmierć prof. Hengsterberga w Berlinie Tutaj wy- 
kładał egzegezę Pisma św. starego i nowego testa- 
mentu, aż śmierć przerwała skrzętną i pilną jego 
pracę. Niełatwo przypadnie Dilmana zastąpić. 

Ks. Karol Turzański, kanonik rzymsko-kato- 
lickiej kapituły lwowskiej i proboszcz katedralny, 
mąż wielkiej zacności, zmarł we Lwowie w 78 ro- 
ku życia. 

W Silver-Lake w Ameryce zmarł ks. Władysław 
hr. Tyszkiewiez, poważany kapłan. 

Dyrekcya poczt ogłasza: Z dniem 10 b. m. o- 
twartą zestała przy istniejącym już urzędzie poczto- 
wym w D»linach (powiat Cieszanów) stacya tele- 
grafu Z ogranicz ną służbą dzienną dla powszech- 
nego użytku. 

Laureatka. P. Bronisława ze Skłodowskich Dłu- 
ska, Żona Kazimierza, doktora medycyny, zdała egza- 
min i broniła tezy doktorskiej przed fakultetem me- 
dyczaym paryskim. Otrzymała stopień doktora i zo- 
stała zamianowaną laureatką wydziału (laureate di 
la faculté). 

Spadki. Sąd okręgowy w Kielcach ogłasza o wa 
kującym spadku, pozostałym po zmarłym w dnii 
30 stycznia Robercie Godlewskim, właścicielu dóbr 
Kończyce w powiecie miechowskim. Ostateczny ter» 


Z Włoch. Los ustawy o iniernowaniu. Córka 
Giuffrida. 

Prz bieg rozprawy generalnej nad projektent 
do ustawy o internowaniu był o wiele spokoj. 
niejszy, niż przypuszczano. 

edług tego projektu o odstawieniu na miej 
sce przeznaczenia i internowaniu orzeka komisya 
prowincyonalna. Taż komisya może zaproponować 
orzeczenie internowania aż do trzech lat na oso- 
bę która zdradziła zamiar popełnienia jakiego 
gwałtownego zamachu na istniejący ustrój spo- 
łeczny — i może nakazać bezzwłoczne tymcza- 
sowe zapobiegawcze jej uwięzienie. Jeżeli komi- 
sya apelacyjna wyda równobrzmiące orzeczenie, 
wówczas minister spraw wewnętrznych wykona 
pestanowienie komisyi prowineyonalnej. 

Projekt ten zabrania stanowczo wszelkie związ- 
ki i stowarzyszenia, które za cel mają gwałtowny 
przewrót ustroju społecznego. 

Tak w krótkości opiewa ten projekt według 
zmian, jakie w komisji uczyniono. Na to oświad- 
czyła skrajna lewica, że wprawdzie sprzeciwia 
się projektowi, lecz zaniecha przewlekania roz- 
prawy generalnej. 

Skutkiem tego oświadczenia wielu zapisanych 
mowców zrzekło się głosu i rozprawa generalna 
zakończyła się wczoraj. Cofnięto również wszyst- 
kie wnioski rezolucyjne — oprócz wniosku p. 
Donatiego, który oświadcza że Izba wysłuchaw- 
szy wyjaśnień rządu przystępuje do rozprawy 
szczegółowej. 

Wśród rozprawy oświadczył prezes gabinetu 
Crispi, że chwila obecna jest nader poważna, bo 
społeczeństwo ludzkie musi się bronić przeciw 
lndziom, którzy nie uznają żadnej. ojezyzny. a u 
których jedynym środkiem działania jest niszcze- 
nie wszelkiej politycznej i społecznej organiza- 
cyi. Dzisiejsza sytuacya nie ma podobnej sobie 
w całej przeszł ści; stan jest wyjątkowy, dlate- 
go byłoby dzieciństwem zwracać uwagę na na- 
ciągnię'e wywody, wymyślane przeciw propono- 
wanym również wyjątkowym środkom ratunku. 
Dlatego prosił Izbę. aby eorychlej przystąpiła do 
rozprawy szczegółowej i zgodziła się na uchwa- 
lenie ustawy, która ma s'łumić zarazę, grożącą 
zniszczeniem społeczeństwu. Francya, a nawet 
Anglia, która zawsze i wszystkim dostarczała 
przytułku. zajęte są również wyszukaniem środ- 
ków odpowiednich. Włochy nie mogą pozostać 
w tyle poza temi państwami. 

Po tem przemówieniu, przyjętem bardzo ży- 
czliwie, w imiennem głosowaniu uchwalono 213 
głosami przeciw 26 wspomniany wyżej wniosek 
p. Donatiego. 

Jak wiadomo — główny agitator i kierownik 
rozruchów na Sycylii, które doprowadziły do o- 
głcszenia stanu wyjątkowego, De Felice Giuffri- 
do, został skazany na długie ciężkie więzienie. 
Córka jego była przedwczoraj u Crispiego, rzu- 
ciła mu się do nóg i błagała o łaskę dla ojca 
Crispi rozmawiał z nią życzliwie, zapewniał że 
uznaje i czuje jej smutek i boleść, przyrzekł u- 
czynić wszystko, co się da uczynić, aby złago- 
dzić nieszczęście rodziny — przyrzekł jej, że 0 
jej rodzeństwie nie zapomni. a nareszcie wezwał 
ją, aby nieszezęście znosiła z godnością i nie da- 
wała posłuchu radom fałszywych przyjaciół, — 
W końcu dał jej znaczniejsze wsparcie na naj- 
pilniejsze potrzeby. — Zwolennicy jej ojca są 
oburzeni. 


Przegląd polityczny. 


E-_ronilxa.. 


Kraków, 12 lipca. 


Zlot Sokołów we Lwowie zapowiada się, jak 
można się tego było spodziewać, imponująco. W mun- 
dura.h stauie pod sztandarami z górą 3000, na 
buisku do ćwicz.ń przeszło 1200. Sokoły przyjadą 
do Lwowa w piątek wieczorem i w sobotę rano. 
Kwatery przygotowane są w szkole Staszica, św. 
Anny i Maryi Magdaleny, 

W sobotę o ”/,9 rano zbiorą się delegaci Związ- 
kn w sali Sokoła, skąd udadzą się na nabcżeństwo 
w katedrze. O godzinie 10 publiczne posiedzenie de- 
legatów w sali Sokoła. O 3 próba ówiczeń, o 5 
pierwsze ćwiczenia na boisku Do ćwiczeń maczuga- 
mi zgłosiło się 250 druhów 40 druhów weźmie 
udział w grze w fost ball. Zakończą wyścigi kola- 
rz 

W niedzielę o 8 rano zebranie wszystkich drn- 
żyn na placu św. Jerzego, skąd uroczysty pochód 
podąży na boisko wystawowe, gdzie się odbędzie 
wręczenie sztandaru Związkowi. 

Po południu o 3 próba ówiczeń, o 6 publiczne 
ćwiczenia na boisku. 

W poniedziałek o 10 rano drugie posiedzenie de- 
legatów. O 8 wieczorem pożegnalny wieczór i kon- 
cert na wyslaw'e. 

Boisko udekorowane będzie ohorągwiami i ha- 


RMA Nr. 156 3 
Kraków, 13 Lipca 1894. NOWA REFO [IEEE TE - 


opisy wypadków w górach dla umysłów niedojrza- | moralnie karani, piętnowani i stawiani pod pręgie- przyrodniczego w szczególności", Praca ta zamie- | wypuszczeni z aresztu za złożeniem wysokich 

łych; wzbudzają one popęd naśladownictwa. Prasa | rzem opinii publicznej. szczoną zostanie całkowicie w „Rocznikach“ Towa- | kaucyj. s „| P 

powinna się ograniczyć na snchych kronikarskich rzystwa. wg | „Chicago, 12 lipca. Robotnicy świątkujący zrzu- 

notatkach o faktach. Zapobiegłaby ta metoda wielu] Składki na Wawel. Dnia 3 lipca 1894 roku| | — Mowa żałobna przy odsłonięciu pomnika gro- cili pociąg kolejowy „do rzeki. A 

nieszczęściom. i odbyło się w mieszkaniu p Aleksandry z Borkowskich | bowego dla ś p. dra Władysława Krajewskiego, wy- Jeden palacz kolejowy i trzech żołnierzy pa- 
Most z wieżami w Londynie. Stolica Brytanii | Ulanowskiej XI ogólne rozbicie puszek centowych n od; głoszena przez ks. Wacła wa, Kapucyna w Kra-|dło od strzałów robotników. 

doczekała się rzueonego przez Tamizę wspaniałego restaurowanie Wawelu, tj. katedry i zamku królewskiego. | p, wię, vyszła z druku i jest do nabycia we wszy- Waszyngton, 12 lipca. Zmowę tutejszych robo- 


A A A Puszki przyniosły i nadesłały m: j; osoby : ` 8 «a p Z 3 y : 3 ae? 
mostu, który jest nadto niepospolitym dowodem po- FG WNN mil oco a Browiczowa, | Stkich księgarniach po cenie 30 ct. za egaemplarz. | tników i w pobliskiej okolicy można uważać za 


Min regulacyi oznaczono na 29 września b. r. — 

enże sąd wzywa spadkobierców Romualda Kozłow- 
skiego, zmarłego w dniu 19 stycznia, wierzyciela 
sum 18.000 i 8.000 re., zabezpieczonych DA do- 
brach ; Rembieszyce, Teresowa Wola i Lipnica w 
Powiecie jędrzejowskim , gubernii kieleckiej. Termin 
przypada w dniu 9 października b. r. 

w Dębnikach Małych przy restauracy! domu p. 


+ i ludzkiego rozumu. Most z wieżami, otwarty do | Brzezińska, Ciecl y aszkórna. Dehicka, Dudaczek, = = chybioną. 
n f N nazwiskiem tegi | 5 A Inska, Ciechomska. Daszkówna, Dę^lcka, A. R à b 
e „m podis Mialinu RANNA Pomoey ü- | publicznego użytku dnia 30 z. m. należy do tego AE s aaa) Epstein moi Ea Ruch na kolejach odbywa się w lepszym po- 
a 1 uległ oiężkiemu po km z i ' li ezłowieczej ie niem chlubie | Seęrowicz. (iniewosz Helena, (iraezyńska, Hofmanowa, Ja- 
dzieliło mu t stacyi ratunkowej kiakow- | rodzaju dzieł myśli człowieczej, że się niem © e runtowska, Jelska, Kieińskygkie Ot Krupieka. Kohno- rządku. 


może Anglia, gdzie rzecz podobna ujrzała światło. 
Przy budowie tego mostu chodziło głównie o roz 
strzygnięcie ważnej kwestyi: jakimby sposobem udo: 
stępnić przejazd pod mostem dla okrętów, a nie 


Dział ekonomiczny. 


skiej, 

Au Krynicy do dnia 2 bm. bawiło ogółem 1224 
osób, 

Zabójstwo. Dnia 19 czerwca około północy na- 


wa, Koralewicz. Kwiatkowska, dopuszańska, Mazanowska 
z Bochni, Maziarska, Miklaszawska, Morawska, Orzechow- 
ska, Pietraszkiewicz, Rozwadowska. Rychłowska, Senchte- 
rowna, Sleczkowska, Stepkowska, Strokówna, Szybalsku, 
Szymkiewiez, Teisseyre, Wyrkalska, Talowska, Zarembian- 


Ministerstwo obrony krajowej rozpisało kon- | Kursa telegraficzne na giełdzie wiednńskiai, 


kurs na wielkie dostawy artykułów do ekwipa- 


I M : A hu osobowego w tym czasie, gdy | zcjeclowsk: vi wojska Konk i gi bó 

celnik gminy Korniowa, w pow. horodeńskim , zo- | wstrzymywać rue 5 í , „elechowska. cyi wojska Konkurs odnosi się do wyrobów me- Kens «a 

stał TE zamordowany. Pcdejrzanych o to |okręt przepływa ? Uskuteczniono rzecz tę bardzo Panowie: Baum z Bochni, Biliński (kontumacya), i talowych, żelaznych, skurzanych guzików, bieli- dnia 11 li 18Y 4 SER HH 

J eg l za pomocą mechanizmu, który pozwala Chorubski, Filnsiewicz, Giebułtowski, Górski Konstanty, Ty Wubiań T Ra ł dni NIa Ipea t4 r uT = 

morderstwo przyaresztowała żandarmerya prawę | POMYESSE a i nadpływa dnieść dwa przę- | Hornikowski Marcin i (rorysław, Horain, Cad. Cowutenis, a 2. j WIA ofert UPA a = 

odstąpiono eądowi karnemu. W chwili, gdy okręt x AT aż Przy prof. Janezewski. ks. Jelonek z Czernichowa, prof Jordan, 24 lipca 1894. Bliższych wyjaśnień udziela Izba Dnot dł ; i | 
Samobójstwo filozofa. Wystrzałem rewolwero- |sła do góry. Spełnia tę czynność strażnik, przyci- |Konopiński, Kopt z Niepołomie, Lewandowski, Małecki. | handlowa i przemysłowa w Krakowie. A d IE Y papierach. |. 95; 10 

wym odebrał sobie życie w sposób iście Sokrate- |skająe guzik elektryczny i w ten sposob unosząc jks. Mianowski, hr. Pusławski, ks. Rychlak, prof. Rydyger.| Handel papierami wartościowemi. Ministerstwo | 7 Onoczony dług w srebrze . . | 98, 10 

sowski znany w Rzymie oryginał, profesor uniwer- | ciężkie SE czętol mos "ABA a PEB Bop AA SIWA sie skarbu ogłasza, iż każdy handlem papierami war- NSPaCN renta shite ._. . . 121) RA 

Ę ' A 7 ; A : ej. Szienker, 7 n miowie XII szkoły ní hg ` A f $ Ą : O 
sytetu Melchior Peocennini, zagorzały apostoł eocya- | NIA tamowania cyrkulacyi pieszej, urządzono, po Dajworze, aosi Wys Kdowej w. Podgórzu, ucznio- | tościowemi trudniący się kupiec, jest obowiąza- t% austryscka renta (marcowa! 97| 90 


listycznych i ateistycznych zasad. Wyznawał idee dwóch stronach PO ARA” SEA notte 
te z takim zapałem, że acztolwiek sam ui gdyś no wych. dwie wieże, przez które po schodach albo 
sił sukienkę duchowną, wyzwał raz na pojedynek windą wejść można na górna kondygnacyę i po niej 
sławnego kaznodzieję Agostina Monteteltre, któreko dostać się na przeciwną stronę + 4 

chrześcijański komunizm wydawał mu się zanadto Konstrukcya tego mostn jest przedziwnie obmy- 
wodnistym. Do samobójstwa skłoniła 68 letniego ślana i wykonana z taką dokładnością, że wszystko 
dziwaka... narośl na karku. Sam wyznał umierając, | idzie w niej, jak w zegarku, a na wprowadzenie w 


; 44 węgierska renta złota . . i31 95 
nym do opłaty podatku od zawartych przy jego : 
interweneyi iuteresów obrotowych T war- At ace renta koron.. . . 85 05 
tościowemi bez różniey, czy trudni się handlem T: e ay sustro-węgierskiego . |1000, — 
papierami wartościowemi głównie, czy tylko ubo-|. A redytowe . . 
cznie, lub też czy od takiego ubocznego handlu Sch kia T . 
opłaca odrębny podatek lub nie. Sanknoty banku niemiuc se 1%! m | 61| 40 


A ` 2 Ji g~ 
W sprawie dowodów pochodzenia przy impor-| 20 marek . . GG |. , 


wie VII kl. gimn. św. Jacka, Żurowski (IV kl.rcal ). 
Sklepy, handle, apteki i inne instytucye: Angelus, Armu- 
łowicz, Bank gal, Bank hip., Bazar krajowy, Bilewscy, 
Ciechanowski, Czaplicki, Deptuch, Dobrzyńska, Kile; Eker, 
Fenz. Fischer (AB-CDu. Froncz. Puchs, Gliniecki, Gliksel- 
li, Głowacka, Goebel, Gralewski, Grigar, Grosse, Hanak, 
Hawełka, Heller, Herliczka, Hochstim, Hofimann, Jaku- 
bowski i Jarra, Janikowski, kancelarya teatru, kasa cho- 


i i j : i vodgór: Ca: śe . Krakowa (Biliń-| , ) 0 ( 1m f a. n 5 | 54 
he chcial ją sobie poprostu. odselś ben zamisza|ruch oałego aparatu wystaroza jeden ozłowick. Ko Sy bodsópa Kaen oporne! a Ekt Walter, |cie pewnych towarów do Rosyi. ogłasza miuister-| goło fronkéwki za sztukę AiR 
pozbawiania się życia. W rozporządzeniu ostatniej sata budowy tego mostu wynosiły z górą 10 milio- | Kjypa, Knorek, Knowiakowski, Kosydarski, Kosz. Kretsch- | stwo handlu. iż za dowód pochodzenia tych to- Rp c: b a N 4: 5t 
woli wypowiada uroczyście Biewzruszone swe zanfa- | nów rubli sr. Zużyto tu 16.000 tonn żelaza i stali, mer, Kułezyński, Kurkiewicz, Laksberger, Lamensilorf, Le-| warów, w miejsce właściwych certyfikatów po- aty 8 ryack eż i 5) 92 
nie w socyalizm, materyalizm i ateism, życzy sobie |20.000 tonn cementu, 31,000.000 sztuk kamieni. SE oai Maurizio, MIE Mughagicz, a chodzenia, mogą służyć także wypalane lub wy- Wiedeń, 12 lipca. Ruble 134— Gess na 

i werth, Niemojowski, Nowiński, Pankiewicz, Piątkowski, |==, , r l o S. Mek i 
nadto, aby zwłoki jego spalono, a na mogile żadue- Cyfry bardzo wymowne. Poczty -iastk, Enek ę di. restauracya kolei, Reh- |ciśnięte oznaczenia na tych towarach umieszezo- 16:20 21 Spirzts 1780. Wt GB 


Piotkarstwo. Rozpuszczanie fałszywych wieści i 
powiększanie każdej bagatelki do olbrzymich roz- 
miarów nie jest już dzisiaj wyłąrznie udziałem tak 
nazwanych „bab*. 

Plotkarstwo, uprzywilejowana cecha niewiast, stra- 
ciło swój wyłączny „babski“ charakter. zdobyło so- 
bie bowiem teren daleko szerszy z chwilą. gdy bro- 
data połowa rodu ludzkiego hołdować mu zaczęła. 

Wszelkiego rodzaju pogawędki panów, którzy da- 
wniej rozprawiali o koniach, winie, polityce i ko- 


jesień 555—000. Pszenica na jesień 7 03 —0 00. 
Owies na jesień 6.23 —0 00. 

Wiedeń, 12 lipca. 4% oblig. poż. kraj. z 1891: 
96-65; 4% oblig. poż. kraj. z 1893: 9640; 4% 
galic. fund. propin. 9675; 4'/, % list. banku kraj. 
10020; 5% -owe list. banku krajowego 10225; 
4% lisi. kred. zierask. 56 let. 96:75; 4% list. Król. 
pol. — — Akcye Karola Ludwika 31550; Ak- 
cye kol. lwowsko-czern. 27825; Losy z 1854 na 
250 złr. — 148.50; losy z 1860 na 500 złr. — 


o nie stawiano nagrobku. 
i Oszczędność opału. Miał? węglowy, dotychczas 
uważany w gospodarstwie domowem za rzecz bez 
wartości, można teraz będzie doskonale zużytkować. 
Mechanik p. Paweł Wądołkowski w Warszawie ru- 
szty taflowe, używane dotąd jedynie u ognisk paro 
wozowych na kolejach, zastosował do pieców w ku- 
chniach zwyczajnych. Czynione w tych dniach pró- 
by wykazały, że ruszty, przepuszozając 50% powie- 
trza, nietylko że dają 20% oszczędności Ra opale, 


man, Roszkowski, Rosenstock, Rudnieki, Szafrański, Schulz, 
Schulz Audrzej, Schmidt, Smidowicz, Sobierajski. Sokołow- 
ski, Sulikowski, Suski, Trafika główna, Trauczyński, Uje- 
żdżalnia „Sokoła“, Urban, Wentzel, Weidling, Wiatr, Woj- 
ciechowski, Zajączkowzki, Zaplatalski, Zegadłowicz, Zimler 
et. ©, Zwoliński. a (C. d. n.) 


ne, ‘© ile wykazują że do:yczące artykuły nie po 
chodzą ani z Portugalii, ani z państw nieeuropej- 
skich (z wyjątkiem Zjednoczonych Stanów Ame- 
ryki i Peru). 


Spostrzeżenia meteorologiczne 
(podłnz obserwatorywm krakowskiego). 
Kraków daia 12 lipca. 


ktkładki na wysyłkę dziatwy na wystawę krajową. Na 
wezwanie zarządu głównego Towarzystwa „Szkoły ludo- 
wej" zajęło się Koło nasze zbieraniem funduszów celem 
wysłania dziatwy szkolnej z powiatu nowotarskiego do 


f A f - + tki h bliż- | Lwowa celem zwiedzenia tawy krajowej s". a gle a AŻ 7 z4 i 5 i 
i j t jesznemu spaleniu. | bietach, o wszystkiem, z wyjątkiem o swye a ledzenia wystawy krajowej. , Wosór az dziś 147% —; losy z roku 1860 na 100 złr. 158 — ; 

lioz "EJ. Pld T A i 5 - | nich — dziś są jednym szeregiem obmów 1 insynua- |. Jakkolwiek Zwróciliśiy się z prośbą do różnych 4 10 za 6 ranolg. 2 pop. |losy z 1864 za 100 złr. — 197:25; akcye ban- 
Miał węglowy na tych rusztach spala się doszczę : x jedynie p. hr. Władysław Zamoyski ofiarował na cel wzmian g. |B. 9 ranog. 6 pop. ; y an 
tnie. TA r R j wa ;|ęorany 50 złr. Publiczność nowotarska złożyła w czasie|  Cygnienie powietrza | ,|5u kred. dla handlu 1 przemysłu 35075; ukcye 
Wynalazek rysowania na szkłe. Preparator przy Gdzie trzech się znajdzie zazwycząj mowa musi |jestynu ogrodowego urządzonego przez Towarzystwo _„So- ód. dn 0) NĄ 7mm|739 3*"|738'7m" | galic. banku hip. na 200 złr. 398:—; Länder- 


sel” 15 złr. nasze Koło z swych funduszów dodało 5 złr., 
wyprawiamy tedy dnia 12 bm. pięciu najzdolniejszych ucz- 
niów tutejszej szkoły przemysłowej do Lwowa dla obejrze- 
nia wystawy. P dr. Gaissler i p. Mieczysław  Massatsch, 
koncypient adwokacki, raczyli przyjąć na siebie trud zao- 
piekowania się uczniami w czasie podróży i pobytu we 
Lwowie. Zarząd Koła spełniając miły obowiązek, składa 


być o czwartym, który z rozmowy „wychodzi albo 
odarty ze czci i wiary, lub też ośmieszony, a za- 
wsze pełen stron ujemnych, dodatnich bowiem nikt, 
nigdy w takim nie upatruje. ! 

Z błyskawiczną szybkością plotka przebiega Za- 
równo izbę, jak i salony, kautory bankierskie.. re- 


gabinecie fizyozoym uniwersytetu w Genewie p. Ka- 
rol Margot przypadkiem w początkach br. zauważył 
ciekawy objaw przywierania do szkła, pocieranego 
nim, cząsteczek glinu (aluminium), później zaś 
stwierdził to samo i co do kilku innych metali. Tu 
się kończy odkrycie, a zaczyna wynalazek całej me- 


bank na 200 złr. — 24480; akeye austro węg. 
banku na 600 złr. 1.003:— 

Berlin, 12 lipca. Godzina 2 minut 45 po peł. 
Austryackie kredyty 21060 mrk. Węgierskie kre- 
dyty —'— mrk. Austryacka złota renta 99:25 


Temperatura 
w stopniach Oelsiusza 


Kierunek i moc wiatru| i 
n ałsza 10 burza) WSW1|WSW1| El 


4160,4 | +16°,0 | +25°,8 


w iigstność wxględna 


; n ‘aiga | niniejszem Jaśnie Wielmożnemu Panu hr. Władysławowi , mrk. Austryacka srebrna renta 94— mrk We- 

tody ryrowania na szkle, przez ciąg kilku miesięcy e Poi E E aa al ai R Wp. dr. Graisslerowi, oraz Wp- M. Massat- (w odsetkach) 18% 19% 18% gierska złota renta 98:80 mrk. Węgierska renta 
i i ządem automatycznie niemal|w donios£ośc! 1 g e e " |schowi wdzięczne podziękowanie AD niok Taaa «IB ATE w F z KIE R2.0% 
mę aa Bs 3 z tazyi osobnika, puszczającego w obieg fałszywe acz Nowy Targ, dnia 10 lipea 1894 t. Towotarskie Koło WE Tia koronowa 91 50 mrk. Austryackie bauknoty 163-95 


działajacym, obmyślonej i najndatniejszemi doświad- 8 i 3 
cieniami popartej. 

Tak więc na szkle, jak w ogóle na ciałach, któ 
rych głównym ekładnikiem krzem, ołówek glinowy 
pozostawia Ślady metaliczne, tak trwałe, że ani śo e 
raniem ich, ani zmywaniem przy użyciu Środków 
zwyczajnych usunąć się nie dadzą. Właściwość ta 
występuje o wiele wyraźniej, gdy powierzchnię szkła 
przed rysunkiem zwilżymy wodą lub nawet prostem 
tylko cbuchnięciem na nią. 

Nie znaczy te jednak, aby wilgoć była warun- 
kiem niezbędnym przywierania cząstek metalu, uła- 
twia je tylko bardzo, sprawiając, iż najlżejsze po- 
ciągnięcia ołówka wystarcza zupełnie. Niezbędpą jest 
jeno bezwzględna ozystość szkła, użytego do do- 
świadczenia , najdrobniejsze np. zatłuszczenie unie- 
możliwia rysunek; dobrze jest nawet uprzednio sam 
ołowek oczyścić przez pocieranie go na drobno ziar- 
nistym głas-papierze, 

Wynalazca pokazywał szereg próbek, na różno 
kolorowych askłach wykonanych, które przedstawiają 
się bardzo estetycznie Kwiaty, ptaki, wizerunki zwie- 
rząt różnych, wreszcie dobór ornamentów linijoych 
świadczą o możności szerokiego i wielorakiego za- 
stosowania wynalazku, przy niesłychanie prostej a 
łatwej manipulacyi. 

Ofiara zazdrości. Konsula włcskiego na Malcie, 
Barconi'ego , zastrzelił nauczyciel języków Hamilton 
Stilon , podejrzywając go 0 stosunki miłosne z swą 
żoną Barconi przed kilku laty był członkiem kon- 
sulatu włoskiego w Wiedniu. . 

W słońcu. Pod tym tytułem (Au Soleil) znany 
pisarz norweski Bjórnstjerne Björnson występuje prze 
ciw rezpowszechnionemu w świecie cywilizowanym 
zwyczajowi robienia dnia Z BOOJ. Ten nieporządek kę” 
mówi on — rujnuje zdrowie l-dsi, psuje ich gusta 
niszczy ich imteligencyę, podobnie jak nadużywanie 
alkoholu. Lekarstwem na to zło jest, według Björn- 
gon'a, Wydanie specyalnych odpowiednich praw przez 
państwo. „Z chwilą — pisze, — kiedy wszyscy To- 
botnisy 1 urzędnicy państwowi, wszystkie szkoły 
zaczynać będą pracę o Świcie, w kończyć w połu- 
dnie (w razie potrzeby i kilka godzin później), mo- 
ża bjć pewnym, że ta reforma pociągnie za sobą 
iane. Południe będzie znów południem. Sklepy będą 
zamykane po obiedzie; wieczór będzie wieczorem, 
jak w dawnych czasach ; teatry grać będą od go- 
dziny ozwartej do siódmej, albo od piątej do ósmej, 
a pomiędzy dziewiątą ! dziesiątą wszystko będzie 
zamknięte i pogaszone, iak na wsi, gdzie nigdy nie 

rzestano pracować we dnie, a spać w nooy.” 
3 Głos przestrogi dla turystów w górach. Jak 
kilka lat temu, zaczynają NE ANYA ję PRS 
padki spadania n8 śmieróslekkomy? byoh wajiinaczy. 


pog 10 smp porka mrk. Akeye kolei lwowsko-czerniowieekiej —— 


mrk. Ruble 219 25 mrk. 5% listy zastawne 
Królestwa Polskiego — — mrk. 4% listy hkw 
Królestwa Polskiego 6550 mrk. 


sensacyjne nowiny — zatrzymuje się u kresu sło miejscowe Towarzystwa „Szkoły ludowej". 
niem o potwornych kształtach, któremu wszyscy 
z podziwem się przypatrują. 

Indywiduum „wzięte na zęby* bywa przedmio- 
tem, o który obijają się najróżnorodniejsze uczucia, 
na którym jedni zawieszają swą uiewysłowioną po 
gardę, drudzy sentymentalną litość, a jeszcze inni 
obryzgują go potokiem ironicznej satyry. 

Plotkarstwo jednak, które się stało charakterysty- 
czną cechą naszego społeczeństwa, nie poprzestaje na 
obmowie bliźnich, nie kontentuje się obdzieraniem ze 
skóry uczciwości pojedynczych jednostek — ono wkra- 
da się w koła rodzinne, w grona szersze, wpełza 
w korporacye, stowarzyszenia, rady i t. d., niwe- 
czące nieraz doniosłego znaczenia zamiary, obalając 
projekty i różniąc pomiędzy sobą przyjaciół. 

Plotka jest matką wszelkich niesnasek i nieporo- 
zumień i w najzdrowszej nieraz korporacyi, jak ro 
bak w jabłku, rozszerza termentacyę, na najjędrniej- 
szem ciele społecznem, tworząc furunkuły zaraźliwe, 
rozpowszechniające się z epidemiczną grozą, 

Góruje ona nad prawdą, chętniej jej bowiem wie- 
rz} — puścić ją tylko w obieg z pewną zaprawą 
tajemniczości i drastycznego sosu, a połykaną bywa 
przez żądnych tego rodzaju strawy konsumentów. 

Jak błyskawicznie przebiega fałszywa wieść — 
wie o tem chyba dobrze z nas każdy, nie ma bo- 
wiem osobników, którychby strzała łuku plotkar- 
skiego nie dotknęła, a częstokroć nie zraniła. 

Iks, dajmy na to, nie bywa nazywany plotkarzem, 
lecz człowiekiem, mającym szerokie stosunki, a tem 
samem „źródłowe* wiadomości, wierzą mu. a zda 
nia jego stanowcze otaczane są pewną aureolą po- 
wagi, opinia przez niego o kimś wydana jest stano- 
wczą, bezwzględnie ostateczną, potępiającą lub do 
szczytów wynoszącą omawianego osobnika. 

A jednak Iks jest zwykłym plotkarzem, szkodli- 
wym gadułą lub wytrawnym blagierem. On to, 8po- 
tkawszy się z Igrekiem i Ypsylonem, ujmuje ieh 
tajemniczo pod ręce i, prowadząc na ustroń — po- 
wiada : 

— Słyszeliście nowinę ? 

— No, cóż takiego? 

— Nie mówcie tylko, Że to odemnie wyszło.... 
Powiadam wam, żona Wyrwackiego wczoraj wieczo 
rem... 

Dalszy ciąg „nowiny“ szepce im na ucho. 

Naturalnie, że Igrek i Ypsylon w tej chwili roz- 
chodzą się w dwie przeciwne strony, celem powia- 
domienia o nowinie szerszego koła swych przyjaciół 
i znajomych i, kogokolwiek spotyka jeden lub dru 
gi, komunikuje mu „nowinę* o żonie Wyrwackiego, 
w gruncie rzeczy Bogu ducha winnej. a która ja- 


Uwagi: Wczoraj po południu deszcz. 


Składki. N. N. ze Szczepanowa nadesłał dla biednej 
wdowy G. Z. 1 złr. 


Telegramy „Nowej Reformy! 


Odpowiedź Redakcyi. 
Górnikowi. „Warszawa“ w broszurze opuści prasę po u 
konezeniu druku w feletonie dziennika. Nastąpi to w przy- 
szłym miesiącu. Trzy egzemplarze kosztują 2 marki. 


Odpowiedzialny Redaktor: 
Józef Łokietek. 


(ielegrumy Bara Korespondencyjnego) É 
Wydawcą: Dr. Lesław Forońskt. 


Wiedeń, 12 lipca. Minister spraw wewnętrznych 
rozesłał rozporządzenie do namiestnictw, poleca- 
jące, shy z powodu cholery w Rosyi i spo- 
radycznych wypadków w Galicyi i na Bukowinie, 
surowo przestrzegali przepisów konwencyi dre- 
zdeńskiej, zaostrzył pięciodniowe obser- 
wowanie podróżnych przybywających z Rosji, 
polecił co rychlej przywrócić stacye re- 
wizyjne wzdłuż północnej granicy w 
Galicyi, a w poszczególnych gminach w Gali- 
cyi i na Bukowinie nakazał nżyć jak najsurow- 
szych i najszerszych środków zapobiegawczych. 

Wiedeń, 12 lipca. Poseł do Rady państwa 
Heilsberg tej ncey umarł nagle. 

Madonna di-Campiglio, 12 lipca. Cesarz dzisiaj 
rano o godz. 4 w ubraniu turysty udał się pie 
cho!ą do D maro tu złączył się ze świtą i odje- 
chał powozem d» Trydentu. 

Trydent, 12 lipca. Cesarz przybył do Male 
dzisiaj o godzinie 8 rano. Miejscowość ta była 
wspaniale przyozdobiona; na drodze wzniesiono 
bramy tryumfalne. Na przyjęcie cesarza przyby- 
ły deputacye i były mowy. O godz. 8 min. 20 
cesarz pojechał dalej pośród radosnych okrzyków 
ludności. 

O 9 min. 35 cesarz przybył dv miasteczka 
Cles, które także było przyozdobione. Powitano 
cesarza dźwiękami hymnu austryackiego i entu- 


WILHELM FENZ 
zyastycznemi okrzykami. Na powitanie przybyły 


rzeniós! swoje magazyny n 
deputacye, stowarzyszenia i władze miejskie. Ce- p J A AEUMIEPAE 


sarzowi przedstawiało się także duchowieństwo i róg ul. Szewskiej. 1718 50 
urzędnicy poczem cesarz odjechał o godz. 10 
min. 20 dg Pp EF, na którym 
wzniesione były łuki tryumfalne. 

RA 12 lipca. Ks. bułgarski Ferdynand Dr. R A D E C K I 
przybył tu na kuracyę. 455 i ni 

Paryż, 12 lipca. Sąd przysięgłych skazał zna- k o. No 4 
nego przywódcę socyalistycznego Allemane'a na Mikołajska Nr. 8. 
miesiąc więzienia za arlykuł, obrażający armię, 
umieszczony w dzienniku Parti owvrier. 

Londyn, 12 lipca Według doniesień do Biura ||| ~ 3 EE => 
Reutera z Jokohamy, Japonia, mimo przedsta- W goracej porze roku 


wień ze strony państw pośredniczących, nie chce , "AE . : f 
odwołać swego wojska z Korei, chyba pod szcze- molp bye Potowyny jako ORA 


Repertoar teatru krakowskiego. 


Rubryka ,.Nadesłane" nle pochodzi od Redek- 
cyl, która też żadnej odpswiedzialności za &'ą 
ale przyjmuje. 


W piątek 18 lipca: „Trubadur“, opera w 4 
aktach Verdi'ego. 


| ooo A 


Wiadomości naukowe, literackie i artystyozce, 


— Walne zebranie Towarzystwa Przyjaciół nauk 
w Poznaniu odbyło się we wtorek 10 b. m. o go- 
dzinie 6 po południu. Zagaił wiceprezes Towarzy- 
stwa prot dr. Wicherkiewicz przemową, w której, 
wyniósłszy w gorących słowach zasługi zmarłego 
prezesa Ś. p. br. Augusta Cieszkowskiego, stawił go 
młodszym członkom Towarzystwa za godny naśla- 
dowania przykład i zachęcał ich do nsilnej i ener- 
gicznej pracy nankowej. Nastęonie zaproponował na 
przewodniczącego walnego zelrania radcę Szczauie- 
ckiego. który, jednogłośnie wybrany, powołał na Bə- 
kretarza p. Stefana Mizerskieg» Po odczytania pro- 
tokółu ostatniego walnego zebrania przez p. Mizer- 
skiego, odezytał hr. Engóstrem sprawozdanie z czyn- 
ności zarządu Towarzystwa. Poczem mecenas Głę- 
bocki zdał sprawę z prac komisyi statntowej w 
up'egłym półroczu. Zważywszy, że Towarzystwo 
Przyjaciół nank mie posiada praw kurporaoyinych, 
starała się komisya, aby uniknąć możliwych na 
przyszłość trudneści, obmyśleć dla Towarzystwa re- 
alną podstawę i pozyskać prawa osoby prawnej 
Ponieważ w niezbyt długim czasie wejdzie w Niem- 
czech w Życia nowy kodeks cywilny, w którym 
także Towarzystwom artystycznym, naukowym i t. p. 
przyznane zostaną prawa korporacyjne, postanowiła 
komisya stawić do decyzyi walnego zebrania nastę- 
pujące wnioski: 1) aby rewizyę statutów odroczyć 
do czasu, gdy nowy statut cywilny wejdzie w ły- 
cie; 2) aby komisya do tego czasu obmyślła po- 
trzebne zmiany zgodnie do ustaw nowego kodeksu; 
3) aby posiadała prawo kooptacyi Wszystkie te 
wnioski przyjęto na walnem zebraniu jednogłeśnie. 
Na wniosek zarządu zamianowało walne zebranie 


NADESŁANE. 

Pewne wyleczenie. Wszyscy, którzy wskutek 
ztego trawienia i zatkania cierpią na wzdęcia, bóle 
głowy, brak apetytu i inne dolegliwości, zupełnie 
wyleczą się używając prawdziwych Seidlickich 
proszków Molla. Cena pndełka 1 złr. 

Codziennie rozsyła za pobrauiem pocztowem A, 
MOLL. aptekarz i c. k. dostawca nadworny. Wie- 
deń, Tuchlauben Nr. 9. Uprasza się w składach 
materyałów, w aptekach i handlach na prowincyi 
żądać wyraźnie preparatów Molla z marką 0- 
chronną i podpisem. Główne składy w Krakowie 
znajdują się u firm, podanych w części inseratowej 
dzisiejszego numeru na ostatniej stronicy. 


y 


+ ploska; dzienniki zarządzają an- |koby „wczoraj wieczorem“ i t. d. jednogłośnie członkami honorowymi Towarzystwa: ; > : napój stoło i 
ke w: na a kierunku rozsądku. Otóż| Tą drogą wieść przebiega, jak po drucie telegra- ministra oświaty Pag RANA e ET a E OW 2 ody ©. WAW e Ah do ko, GSA 
a PP fit Ebbing oświadcza : | ficznym, omijając tylk iana" į | neralnego Akademii umiejętności prof. Smolkę, Na- |nę 7. i Pro : : B j 
w TARY Mię. ae i chorych nerwach |się Myśle J 4 a SA N i" stępnie zakomunikował hr. Engóstrem, jako general-| Chicago, 12 lipca. „Wielki mistrz rycerzy pra- kiem, lub sokami owocowemi. 
ziela mojem o Z ; ARE A 


ny sekretarz Towarzystwa Przyjaciół nauk, straty, 
które poniosło Towarzystwo w ostatniem półroczu 
przez Śmierć 3 z swoich członków: hr. Augusta 
Cieszkowskiego, dra Łopkowskiego i Fr. Żółtowskie- 
go, i prosił uczcić pamięć zmarłych przez powsta 
nie. Na tem zamknięto obrady i rozpoczęło się pod 
przewcdnictwem radcy Sczanieckiego publicz”e po- 
siedzenie, na którem dr. B. Erzepki odczytał nade- 
słaną przez dra Fr. Chłapowskiego pracę pod tyt.: 
„O stosunku Ś. p. dra hr. Augusta Cieszkowskiego 
do nauk przyrodniczych w ogóle, a do wydziału 


A Nietylko jednostkom, jak rzekliśmy, plotka szko 
zi. 

Głosi ona częstokroć o zwinięciu instytucyi, 0 
bankructwie kolei żelaznej, o zamknięciu fabryki i 
o całych grupach osób, które uległy jakiejś klęsce. 

Fantazya plotkarzy wydala często z murów mia- 
sta setki osobników, każe uciekać zagranicę tym, 
którzy nigdy nie nosili się z takiemi zamiarami, ko- 
jarzy pary, żeni, rozwodzi małżeństwa, uśmierca na- 
wet najzdrowszych lub rozdaje... ataki apoplektyczne 
i szafuje chorobami! 

W Żadnem społeczeństwie plotkarstwo nie jest 
tak rozwiniętem, jak w naszem; stało się cno po- 
piekąd naszą cechą charakterystyczną, barwą uprzy- 
wilejowaną, kultem, wywołującym na złej drodze 
nieraz nader smutne prejudykaty, 

Przez plotkę wielu ludzi narażonych bywa na u- 
tratę misnia, honoru, szczęścia rodzinnego, przez 


ych karkołomników nie pojmuje. | plotkę | „kał 500,0 


powiedziałem ; „Jest to prosty SEE! węch 
ski, książkowy, biurowy człowiek o s | ch, po- 
łach, nie przyzwyczajony do trudów E i tygo- 
dejmuje fors: wne wycieczki górskie. WER 00 
dni ówiczeń muskułów nie można odrobić tego, 40 
się przez cały rok zaniedbało, pomijając JAŚ waż 
niebezpieczeństwa takich forsownych wycieczek Gi 
płuc i eerca (emfysema, hipertrofia) przez zbytnie 
toh natężenie“. Kto dla używania przyrody potrze- 
buja niebezpieczeństwa , ten ms już chore nerwy. 
Gzłowiek normalny może się przez ćwiczenia piesze 
afarkowane, rozumne — wzi.ocnić i ożywić. A 
aae górscy Tobią wszystko anormalnie. Fran" 
kk nazywają trafnie całe kategorye tych ekscen 
Tyków degenerćs superieurs ; należą dv nieh gór- 


kom tego związku wstrzymać się od pracy w fa- 


brykach. Od wczoraj świątkuje blisko milion ro- TR S$ Wr 
botników. To bezrobocie ma trwać aż do uregu- UE w, zza niez 
| aj a pa. robotnikami akcyjnej||| -~ OZAWA ALKALIGCINA 
abryki wagonów Pullmana a jej dyrekcyą. (Ogło ; ; TE. 
szenie bezrobocia w tej fabryce dało początek do Lwi pis ra i 2: 01 pod- 
zatargów, które doprowadziły do rozruchów i sta- PER dzi CUGNE arenie W A 
nu oblężenia ) prawdziwy pokrzepiający napój. 
Debs i inni przewodnicy robotników zos'ali z 
bz L 


cy“ — tak nazywa się związek robotników, po- i 1. Etol ER 
ważny liczbą swoich członków — polecił człon- | JULI EUo— A pr 1E ' 


Wszakie ppioy wa KANTOR WYMIANY ¥ Krakowie, Rynek 
OE u eman Filii c. k. uprzyw. wny L. 30. Zlecenia 
czne 1 monety, kupuje z prowincyi uskutecznia 


nie budzić złych instynktów, | wielu łotrów zyskuje, a m zeiwych traci. i sprzedaje pod a Galic. Banku Hipotecznego m odwrotną pocztą, bez 


SRT ; ie l ad robienie plotek i pu- a . 
WITT mataat mra wan |, Pada e "a ady all lrzystniejszemi. wara ka doliczenia prowizyj 
iwa, i | „aso mame a b 
| Te TWA GG zi L, Ô kupuje i sprzedaje pod najkorzystniejszymi warunkami krajowe i zagraniczne > A 

= E pu: Ę papiery, akcye 

i Dom bankowy | kantor wymiany JAK BA HOCHSTIMA listy zastawne, losy, monety, wymienia wszelkie knpony, wylosowane papiery. — Zlecenia z ge 

"IB. uskutecznia odwrotną pocztę bez liczeni i. > 
Kraków, Rynek główny: A-B z Aaa TOLL ROCA hos czenia prowizyi m". PEN 


scy nitrasi, którzy dobrowolnie szukaj 
à ukają guza. Jak 
je gerianiam, kneippizm, tak i AAU iater alpi 
działa na innych suggestyjnie. Człowiek nor- 
maloy zgoła nawe 
Zadaniem prasy 


nie żywić Ww m 
cy 


156. 


4 , 
4 Mi. 


Do nabycia we wszystkich księgarniach 


X. Słotwińskiego, Pijara: 


NOWA REFORMA. 


Kraków, 13 Lipca 1894. 


WYMBZŁY : 1322 30 100 


Unia Podlasko-Chełmska/ l) DZIEŁA JULIUSZA SŁOWACKIEGO 


od r. 1875—1855. 80 cent. 


Wspomnienia z niedawnej przeszłości. 


1 złr. w. a. 


J. Kreisa w Podgórzu. 
51 13 


Folwark 


obejmujący okału 30 morgów najlepszej gleby 

z bardzo dobremi budynkami i pięknym. dużyn 
ozrodem, jest zaraz do sprzedania. 
Zgłoszenia pod adr. IB. G. w Toni poczt: 

Bolesław. 


hipoteczną do 4500 zir. 


EKufry, 


torby, neceseiry itp. po baje- 
niskich cenach. Torebki 
skórzane od złr. 1.70 do 6 złr.. 
Kufry (walizki) od 2.30—20 złr.. 


cznie 


manierki od 50 ct. do 6 złr. 


paski do płedów, worki na 


pościel poleca handel oraz 


fabryka niezrównanych tutek 


hygienicznych 


S. W. NIEMOJOWSKIEGO 


Kraków Lwów 
Sukiennice, L. 28. ulica Teatralna, 3. 


parowe i wietrzne, najlepszej 
konstrukeyi. do wpeawiania w 
ruch pomp, maszyn ralniczych 
i innych, buduje A. KUNZ, 
fabrykant wodociągów, pomp i 
motorów, Hranice i M. Weisskir- 
chen). Prospekty darmo. 


Magazyn 
gotowych ubrań 
dla dziewcząt i chłopców; 
bluzy, szlafroki 


ala dam. 1331 1 


ulica Grodzka, L. 4, 


I. pi tro. 
drugi dom od Rynku 


Artur A.JPF1LL. 


Błogiego uczucia, które tru- 
dno wyrazić słowami, 


moga doznawać ci, którzy się przyzwy- 
czają do płukania sobie ust i nosa o=- 
dolem co wieczór tuż przed udaniem 
się na spoczynek. Płyn ten wsiąka bo- 
wiem w błony ust i nosa, a one wsku- 
tek tego pęcznieją niejako. To też za 
każdem odetchnieniem powietrze, mu- 
skając błony, w ten sposób nasycone 
odolem, nabicia orzeżwiającej 
świeżości, a przez to --— jak wspo- 
imniano — powstaje całkiem swojego 
rodzaju błogie uczucie. Flaszka odola, 
która wystarcza na kilka miesię- 
cy, kosztuje t złr. a. w.. a dostać go 
można w każdej aptece. 


=(h= | uQ Qu: „=$ 
Po 5 złr. 20 ct. 


ponosząc cło i porto, wysyła za 
zaliczką do wszyst. miejscowo- 
ści Austro-Węgier A-litrowe 
baryłki wybornego, silnego, 

francuskiego 1641 5 12 


koniaku 


R. Maiti, Capodistria. 
PE m4 


3=©=:/ =$ 


= Sekret toaletowy. — 


Jedynie skutecznym środkiem piękności, który 


usuwa ze skóry wszelkie nieczystości i robi ce- 
re delikatną, białą jak śnieg, jest 


Bergmanna mleko liliowe 


wyrobu Bergmanna « Co. w Rade- 
beul-Dreżnie. — W Krakowie ma na skła- 
dzie A. Hanak, droguerya, w flaszkach po zkr. 
1.25 i po 75 et. 1586 3 


Z drukarni Związkowej w Krakowie. 


175091 8 


Praktykant 


znajdzie zaraz umieszczenie w cukierni 


1754 1 3 
Tamže można również uzyskać pożyczkę 


OTa 


wydanie zupełne w 6 tomach wydał P. Parylak, prof. jęz. polsk. we Lwowie. 
Cana za całość 2 złr., w pięknej płóciennej oprawie 2 złr. 80 ct. 


2) DZIEŁA ADAMA MICKIEWICZA 


wydanie zupełne w 4 tomach, w trwałej ozdobnej oprawie za całość 2 złr. 


Wielki medal na Wystawie przyrodniczo-lekarskiej w Krakowie 1891 roku. 


M Y S OW A 


Zakład zdrojowo-kapielowy i żętyczny, zdroje szczawy alkaliczno-słonej, 


Sezon od 20 czerwca do końca września. 1402 7 8 
Lekarz zakładowy Dr. Włacyysiaw Jarosz. 
Wiadomości i prospektów na Żądanie udziela Zarząd zakładu w Wysowie. 
Medal zasługi na Wystawie przemysłowo-rolniczej w Przemyślu 1882. 


l 


V 


Dla Panów. 


Najpivkniejszym wynalazkiem ostatnich czasów jest e, k. uprzyw. „galwano- 
elektryczny przyrząd do samodzielnego użycia, systenu prof. 
Woliy, urzędownie zbadany i przez lekarzy we wszystkich państwach jak naj- 
gorecej polecony, którego użycie w osłabieniach (osłabieniu siły me- 
skiej) wywołuje jak najlepsze skutki, Jest to maleńki przyrząd, który swobodnie 
można nosić w kieszeni. Sposób jego użycia bardzo prosty, nie pociągu za soba 
żadnych szkodliwych następstw. Opisanie tego przyrządu przesyła w zamkniętych 
kopertach za nadesłaniem znaczku pocztowego za I0 ct. Je. Aungenfeld, 
elektro-technik i c, k. uprzyw. właściciel w Wiedniu, I., Schulerstrasse, 18. 
560 13 0 


idlicki 
eidlickie. 
Tylko prawdziwe, 
jeżeli na etykiecie każdego pu- 
dełka wydrukowany jest orzeł 

i firma A. Moll. 
Trwały i pewny skutek tych 
proszków w najuporczywszych 
cierpieniach żołądka i trzewiów 
brzusznych, kurczach żołądka- 
zatlegmieniu, zgadze i chroni, 
cznem zaparciu stolca, w cier- 
pieniach wątroby, zastojach i 
rwie i hemoroidach, w najroz- 
z maitszyeh chorobach kobiecych, 
OSTRZEŻENIE. zapewnił od wielu lat tym pro- 

szkom obszerne wzięcie. 

aF Fałszywe wyroby będą sądownie ścigane. "WR 
Cena zapieczętow»:nego oryginalnego pudełka ł złr. w. a. 


Wódka francuska i sól Molla 


Tylko prawdziwe jeżeli każda flaszka opatrzona jest marką ochronną A. MOLLA i 


zamknięta plomba ołowiuną „A. MOLL". 

Wódka francuska i sól Molla jest najlepiej znanym środkiem ludowym, szcze- 
gólnie jako środek uśmierzający do wcierania przeciw rwaniu w członkach i innym przypadkom 
powstałym skutkiem zaziębienia, działa wamaeniająco na muszkuły i nerwy. 

Cena oryginalnej plombowanej fiaszki 90 centów. 


Główny skład wysyłek u A. MOLL, c. k. dostawcy nadworn., Wiedeń, Tuchiaube. 


Uprasza się P. T. Publiczność wyraźnie żądać preparatów MOLLA tli tylko 
te przyjmować, które opatrzone są moją marką ochronną t podpisem. 

Składy utrzymują w KRAKOWIE aptekarze: W. Redyk, A. Siedlecki, F. Sobierajski, K. 

Wiszniewski, handle: St, Feintueh. +2 2 


JAW IHAN ATOWICZ 


poleca 


niezawodne i wypróbowane środki do wywabiania wszelkich plam 


odszczególnione 10 medalami zasługi i 2 dyplomami uznania. 
Amandina usuwa plamy powstałe z soków cukrowych, białku, lodów i t. p.. flakon 25 ct. 
Apseina wyciąga plamy tłuste z materyj jedwabnych kolorowych, 25 ct. 
Acetina niszczy plamy alkaliczne i moczowe, flakonik 25 ct. 
Benzolina wywabia plamy tłuste i potowe, imaziowe i pokostowe, flakonik mały 20 ct., cały 30 et. 
Brazylina. Prane w brazylinie materye czarne, wypłowiałe i poplumione odzyskują pierwo- 
tny kolor, połysk i sztywność, pakiet 8 ent. 
Etilina usuwa pluny powstałe z podłóg, z farb anilinowych, trawy, lakierów i smoły, flakon 25 et. 
Javelina wywabia z bielizny plamy powstułe z piwa, wina czerwonego, owoców konfitur, 
flakon 25 ct. 
Kwasek w laseczkach, używa się do czyszczenia palców z atrunentu, laseczka 5 cnt 
Korzeń mydlany do prania materyj jedwabnych, otłuszezonych i zbrudzonych, pukiecik po 
2 i po 4 cent, 
Mydełko żółciowe do wywabiania plam zastarzałych z materyj bawełnianych, wełnianych 
i jedwabnych, kawałek 25 ent. | 
Odalina usuwa plamy powstałe z kurzu, potu, tytoniu, mleka, piwa, kawy, czekolady, plesni, 
wilgoci, śmietanki, rosołu i t. p. flakon 35 ent. 
Oksalina wywahia plamy atramentowe, rdzawe i krwawe z papieru i bielizny, flaszka 25 et. 
Quilaja. Materye wełniane i jedwabne, prane w odwarze Quilai tracą plamy i odzyskują 
świeżość, przytem koloru materya nie traci, pakiet b ct. 
Wyskok terpentynowy usuwa plamy pokostowe, olejne i żywiezna, flakon 5 et. 
Ziemianek oczyszeza materye białe. wełniane z brudu 1 kurzu, cena 20 ct. 
Nabyć można we Lwowie w sklepach własnyel : ulica Koperni= 
ka, L. 2, ulica Halicka, róg Boimów. — W K:akowie, Sukiennice. 
L. 20. — W Czerniowcach, Rynek, L. 2. 154 23 0 


E O L O ER E EL 


kieszonkowy przyrząd do fotografowania. 1605 3 3 


Fot+gr. rowolwerowy przyrząd do 6 zdjęć bez zmiany płyty. Zdjęcia 
momentalne i statywowe. Wskazówka podaje ilosć uskutecznionych zdjęć. Otrzymu- 
je się niezrównanie wyraźne obrazy, ktore bardzo dobrze dają się powiększyć. — 
= Sposób użycia fotoretu najprostszy w świecie, Konstrukcya i wykonanie nad 
a, zwyczaj trwałe. — To nie zabawka Obszerne opisanie i obrazy okazowe za darmo. 
dyCena fotoretu wraz z 6 filmami na 36 zdjęć. w elegance. politur. skrzyneczce z drzewa, 
Matr. 6.50. Generalne zastępstwo na Austro-Węgry, Rumunis, Serbie i Bułgaryę 


A. Stilmant, Wien, |, Predigergasse 5, parter. 


Nabyć można w każdym składzie wrtykułów fotograficznych, 


Galicyjskie akcyjne Towarzystwo Handlowe 


we Lwowie, ul. Jaglellońska, 3, 
pol ca do siewu jesiennego: 
oryginalną pszenicę banatke, donke, kostromkę, sandomierkę 
i inne galunki krajowej produkcji. 
Żyto probsteiskie, montańskie, szampańskie i trzełnowe. 
Turnips angielski i rzepe Ścierniankę. 
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52 


składnikach, jako też wapno nawozowe, gips | kajnit. , 
Maszyny rolnicze, lokomobile z pierwszorzędny'h fabryk zagrani- 


cznych i krajowych. 1671 4 0 
Zastępstwo dla Galicyi fabryki maszyn rolniczych c. k. ko- 
lei państwowych w Budapeszcie. 


m Tylko prawdziwe, szlachetne kamienie 
Ko W oprawie: 


+» granaty, ametysty, agaty, 
topazy, moldawity 1 t. p. 
Czeska agenecya 5 1410 


Ferdynanda Hofmanna, Sukiennice, L. 17, 


6 


Nakładem księgarni W. Doboszyńskiego w Stanisławowie 


Wszelkie nawozy stuczne w dowolnych ilościach, o gwarantowanych |; 
47 dniach zupełnie i bezpowrotnie po użyciu 


| lonym lakiem zapieczętowanych 1511 11 %20 


) „srebrnym orłem* Zygm, Ruckera, dla Kra- 


pod bardzo korzystneni warunkami do wy- 
dzierżawienia, jak również kilka większych 
i mniejszych majątków do sprzedania 
Biuro W. Świderskiego , Tarnów. 


Papier z fabryki Braci Fiałkowskich w Bielsku. 


Obwieszczenie. 


C. k. Nadprokuratorya Państwa w Krakowie 


zamierza dostawę potrzebnych dla €. k. Zakładu karnego w Wi- 
Śniczu na rok 1895 artykułów w drodze ogólnej konkurencyi uzyskać 
i wzywa niniejszem do przedłożenia dotyczących piśmiennych ofert. 


I. Artykuły dla c. k. Zakładu karnego w Wiśniczu na rok 1895 potrzebne 

są w przybliżeniu następujące: 

1) 80.200 kg. mąki żytniej z potrąceniem 12”, otrąb i domieszaniem mąki 

pszennej Nr. 7. 

2) 17.200 kg. mąki żytniej na pół biały chleb dla dozorców więźni i dla szpitala. 

3) 2650 kg. bułek dla chorych więźniów, 

4) 1000 litrów białego wina dla szpitala. 

5) 15.000 kg. czystej żytniej długiej słomy do napełniania sienników. 

6) 2000 kg czystej, jasnej, niezapalnej nafty. 

1) 1300 kg. podwójnie rafinowanej rzepakowej oliwy. 

8) 100 kg. czystego smalcu do smarowania trzewików. 

9) 660 kg. mydła suchego do prania bielizny więziennej, 

10) 2100 kg. pudełek knotków do lampek z oliwą. 

11) 2400 sztuk brzozowych mioteł. 

12) 150 litrów denaturalizowanego spirytusu. 
H. Bliższych objaśnień udziela oddział rachunkowy c. k. Nadprokuratoryi Państwa 
w Krakowie, lub e. k. Dyrekcya Zakładu karnego w Wiśniczu. 
Termin wniesienia zapieczętowanych ofert do c. k. Nadprokuratoryi Pań- 
stwa w Krakowie wyznacza się do dłmia BI sierpnia b. r. 12 
godziny w południe. 
Oferty zaopatrzone stemplem na 50 ct. od każdego arkusza mogą wszy- 
stkie powyższe artykuły, lub też pojedyncze z nich obejmować. 
Cena pojedynczych artykułów ma być w ofercie liczbami i słowami uwidocznioną. 
Do oferty musi być dołączone pokwitowanie e. k. Dyrekcyi Zakładu kar- 
nego w Wiśniczu na złożone tamże 5), wadyum. Osoby, e. k. Nadproku- 
ratoryi Państwa w Krakowie nieznane, obowiązane są nadto do przedłożenia 
świadectwa moralności i poświadczenia majątkowego. 
Oferty na wino mają być wraz z zapieczętowaną próbką e. k. Nadproku- 
ratoryi Państwa w Krakowie przedłożone. 
C. k. Nadprokuratorya Państwa w Krakowie zastrzega sobie prawo wyboru 
między przedłożonemi ofertami, jako też wdrożenie w danym razie nowego 
postępowania ofertowego. 


Kraków, dnia 7 lipca 1894 r. 
Z c. k. Nadprokuratoryi Państwa. 


„om polski Kulerskiego 
w Sobotach 


(Ostseebad Zoppot) pod Gdańskiem. 
Poleca się na sezon kąpielowy ła- 
dne mieszkania i dobrą polską 
kuchnie. Ceny bardzo przystępne. 
Ze względu na konkurencyę niemiecką 
uprasza się o łaskawe poparcie. 
Służący na kolei. 1703 3 4 


IT. 


VII. 


VIU. 


1745 1 


Panna Anna Csiliag sprzedaje sama! 


y e 
ze swami 185 centymetrów długiemi, czarodziejsko 
olbrzymiemi włosami, które uzyskałam wskutek 14-to 
miesięcznego używania pomady przezemnie wynalezio- 
nej, mam środek, przez najznakomitsze powagi lekar- 


skie uznany za jedyny przeciw wypadaniu włosów, 
do przyspieszenia porostu tychże, wzmocnienia ko- 


Największy skład 


zR rzonków ; u mężczyzn UR? on pełny, sliny s 
S porost brody i już po krótkiem użyciu nadaje wło- M d 

RĘ som na głowie i brodzie naturalny połysk i bujność, asz n 0 SZ Gla 
Og oraz przed wcześnem posiwieniem ochrania je aż do . 


wyłącznie systemu Singer'a 


Józefa TWanickieo Zas 
w py CA . | 
sso Nek glu L, 25, a 


Na wypłaty maszyny 
od 28 złr. i wyżej. — 4 


Gotówką 10%, taniej. S 


późnego wieku. 


! Cena słoika 50 cent, zir. 1, 2, 3,5. 


Ha Wysyłkę na cały świat po poprzed- 
niem nadesłaniu należytości, lub za zaliczką 
uskutecznia się codzień ze składu fabrycznego : 


ANNA CSILLAG, 
Wiedeń, L, Seilergasse, Nr. 9. 


Wielmożna Pani Csillag ! Proszę przysłać pod podanym adresem dla JWnej 
Pani Namiestnikowej hrabiny Kielmannsegg, Wiedeń, Herrengasse 6, 
po 2 złr. 3 słoiki pomady na włosy, która już wywołała dobry skutek. 998 11 

Z wysokiem poważaniem ochmistrzyni Jej Kkscelencyi : Irma Pletz. 


P. Anna Csillag ! Wieln. P. Anna Csillag ! Wieln. P. Anna Csillag! 
Proszę mi przysłać odwrotną | Proszę mi przysłać odwrotną | Proszę mi przysłać odwrotną 
pocztą słoik swej wybornej po- | pocztą Ż słoiki swej znakomi- | pocztą jeszcze jeden słoik swej 
mady. tej pomady na włosy. słynnej pomady na włosy. 
Ludwik Ritter v. Liebig L. Schwenk von Reindorf. | Dr. Aleks. baron Neupauer, 
Reichenberg. żona e. k. kapitana, Praga. Grac, Hofgasse. 
Wielm. P. Anna Csiliag ! Wieln, I” Anna Csillag p. Wielinożna bani ! Proszę mi 
O jeden słoik jej słynej po- Proszę mi przysłać 1 słoik | przysłać za pobran. poczt. słoik” 
mady prosi swej słynnej pomady. (.. | swej wyprób. pomady na włosy. 
s n, Margrabia Ad. Pallavicini, Hrabina Anna Wurmbrand, 
Hrabia Feliks Conrey, Wieden. Abanj-Szċmere. Piekfeld. 
Bakony-St.-Làssló. Pani Anna|  Wielm. P, Anna Csiliag ! Panowie Csiliag i Sp.! 
Csiiłag & Comp.! Proszę przy- Bądz Pani łaskawa przysłać O powtórne przysłanie słoi 
słać za pobran. 2 słoiki swej | mi 3 słoiki swej wypr. pomady. | ka znakomitej pomady prosi 
doskonałej pomady na włosy.|  Jakób Jirardy v. Ebenstein, księżna Carolath, 
Hrabina Em. Esterhazy sen. Trydent, Tyrol. Gothen (Anhalt). 
Wielco Szan. P. Anna Csiliag!| Slatina w Czechach. Wielm.|  Wielmożna Pani! E- 
Słyszałem wiele v wybornej | P. Anna Csillag! Bądź Pani| Proszę uprzejmie przyłać mi 
skuteczności Jej pomady na | dobra i poślej mi za pobran. | za pobraniem pocztoweni słoik 
włosy; pros o zatem przysłać swej znakomitej pomady na 


Kamienica 
przy ul. Szpitalnej. jest każ- 
dego czasu do sprzedania. 
Bliższa wiadomość u Wgo Ga- 


brysiewicza w Sleszowi- 
each o. p. Mucharz. 1698 2 3 


WŁ. LIMANOWSKI 


zegarmistrz 1286 17 30 


w Krakowie, Rynek główny, Linia A-B, 39, 


poleca 


ZEGAREI 


złote, srebrne, stalowe 
i niklowe, 


Wszelkie zamiany 


poeztowem pod mym adresem 


mi wielki s.  »dwrotną pocztą. | 2 słoiki swej wyhornej pomady | włosy. przyjmnje. 
Z uszanowaniem wraz z przepisem użycia. Guido hr. Starhemberg, Wszelkie reperacye usku- 
NIDBORZE Esterhazy sen. Książę, Fry Alerspazs BEM tecznialn jaknAN niej 
PES E fe = z rocznem poręczeniem. 
m |" "W >" Uwaga. Zegarki ko- 


lejowe „Roskopf*: 


Zdolny, dobrze się prowadzą- 
cy, w srednim wieku 


pomocnik 


biegły w sprzedaży drobiazgo- 
wej, obeznany nieco w dziale farbo- 
wym, znajdzie stałą posadę za sowi- 
tem wynagrodzeniem. 

Warunki następujące: zdolny, rach- 
mistrz, szybki ekspedyent i z nieposzla - 
kowanym charakterem. 1561 10 0 

Bliższej wiadomości udzieli : 


| Lampy 


) 


plamy i inne wyrzuty skórne znikają już w 


znakomitego nieszkodliwego kremu am- 
bronego Dr. Christoffa. | 
Prawdziwy est tylko we tłaszeczkach, zie- 


w ogromnym wyborze do wszelkich 


eeiów oświetlenia poleca MSZY TOLUM 


Nowo otworzony skład z c. I k, uprz. fabryki 


»R. Ditmar“ 
Kraków, Rynek główny, L. 12. 
Zamówienia z prowincyi wykonują się odwro- 
tnie. Rysunki do dyspozycyi. 338 117 300 

Oeny baxclso tanie, 


A —=— mw MM p se = 
Akademik 
poszukuje korepetycyi lub guwernerki. 


Alojzy Hiibner 
Wiadomosć pod lit. B. 8. w Administracyi 


„N. Reformy“. 17:733 Lwów, Rynek, L 38. 
Odpowiedzialny rządca drukarni A. Szyjewski, 


s Cena 80 centów. | 
Główny skład we Lwowie w aptece pod 


kowa w aptece E. Hellera i W. Redyka. 


1020 28 0 


poleca 


